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We Lwowie Czwartek dnia 4. Stycznia 1877. 
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wynosi: we L'wowi 


9 z}, — kwartalnie 4 zł, 50 


bsięcznie 1 z2, 85 ct. 


fr., kwartalnie 20 fr. 
Numer kosztuje 10 centów. 
|ianuskryptćw Redakcja nie xwraca. 


2 mowy kwartńałem zapraszamy 
Naam. Czjytelników do rychlego odno- 
enia prenumeraty celem wczesnego 
ulowania przesylki. 


dpłata na Dziennik Polski wynosi: 
na prowincji z przesyłką pocztową: 
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bez dodatku s dodatkiem 
pism Mizkewszkiego 
 oalorocznie 32 zr. — Gt. 28 złr. 40 ot. 
półrocznie 11 „ —, 14 „ 20 , 


artalnie 5 „ 50, 
miesięcznię 1 „ 85, 


wo Lwowie bez przesyłki pocztowej : 
„ bez dodatka s dodatkiem 
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nina AluGwskicge - 
oałoroczni 18 zdr. — ot. . Z4złr. 40 0t 
canis 9 n Ea iy 12 v 20 DJ 
wartalnie 4 „ 50., 6 „ 10, 
ięcznie 1 , BO „ —  —_ 


£ medyłatę przyjmajesię tylko od 1. i 6 Każdego miesiąca 
Pieniądze prenumeracyjne winne być adresowane 
„Administracji Dziennika Polskiegó,* ponieważ 
Administracja nie mogłaby uwzględnić reklamacyj z po- 
wodu przesyłek pod innym adresem. 


Lwów 3. stycznia. 
Utworzenie Instytutu techniczno-przemy- 
słowego w Krakowie kosztowało zbyt wie- 
že trudu i usiłowań, by można obojętnie 
datrzeć na zajścia, których widownią jest 
| pa “od początku. Zaraz po odczy- 
iu KRA Czasu, w tym. przedmiocie 
d pięciu dniami napisanego, zasięgneli- 
Amy bliższych informacyj na miejscu, albo- 
, bawełnianej osnowy tego artykułu 
trudao było wyrozumieć o co chodzi. 
Wczoraj podaliśmy niektóre jaśniejsze choć 
' zawsze jeszcze bardzo ogólnikowe zarzuty, 
z których przynajmniej to wynika, że gro- 
no nauczycielskie nowego zakładu nic nie- 


winno i funkcjonowałoby bardzo dobrze, 


p "U kierownictwo spoczywało w innem 
Ryś | 


À 


niemaliśmy, że dość będzie w skro- 

mie. kronikarakiai noruszyć sprae 
by spowodować zaradę ze strony władz 
ych. W dzisiejszym jednak nrze 
„ajdujemy sprostowanie „Dyrekcji 
Instytutu techn. przemysłowego" któ- 
milczeniem pominąć nie można. 0- 
zenie to opiewa: 


rtykuł zamieszczony w Czasie mad, 23g0 
party jest na błędnych w ogóle"Informa- 


frekcja Instytutu techn. przem. może 
ko przez też same Władze sądzona, któ- 
blecenia obowiązaną jest wykonywać. 

eżeli zasady ścisłego dozora szkolnego 
w pierwszym zaraz dniu po rozpoczęciu 
mlów zostały uczniom Instytutu zapowie 
e, nie zostały przez nich należycie Ocsnio- 
«nawet wywołały otwarty opór, szczególniej 
oszenia przepisów dyscyplinarnych przez 
b Władzę nadanych, to jednak ta okoli- 
snie może w żadnym razie wpłynąć na 
tych zasad, Dyrekcja zaś uważa za Świ ę- 
rój obowiązek zasady te napa, gdyż w 


wrót z tamtego Świata, 


Prsez 
AMADEUSZA ACFHARD'A. 


przetłumaczy! z francuskiego. 
Włodzimierz Podgórski. 


(Ciąg dalszy,) 


udwik zwrócił się ku rzece, ścieżką, wio- 
j przez pola i łąki Mgła zaczęła opadać i 
mgiej stronie rzeki widać już było wierz- 
choij topoli. Szedł zamyślony i smutny. 
© zjługo nie mógł znaleźć łódki; nareszcie zna 
laz? ukrytą w gęstej trawie. Słoty jesienne spłu 
kały farbę, którą była pomalowana, a w jednym 
końcu byłą, nadszczepioną. Pchnął łódkę na wo- 
dę, sshwycił za wiosło, Fanor wskoczył za nim 
i Ludwik popłynął. 
Slonce jeszcze się nie pokazywało. Jakby gdzieś 
0, tak samo jak radosć i spokój z duszy 


L wika. Fanor drżał i piszczał żałośnie od zi- 
Niewysłowiony smutek ogarnął serce Lu 
dpi ı Opuścił wiosło i nie uważał że rzeka go 
O czem myślał?... Zgadnie ten, który czuje 
sry cił szczęście. 
2 areszcie ocknął Się, znów pochwycił wiosło 
i tce przybił do brzegu i wszedł do ogrodu 
migRońskiego. 


Nie się nie zmieniło w ogrodzie. Ogród był 
ten sam jak przedtem; też same drzewa, też są- 

me leje, też same klomby wszędzie, a jednak 
Galen, aleje i klomby innym de niego mówiły 
już j iem. 

Wznał wierzbę , która wiatr przed dwu 
laty  aniósł był mr | he aA ; poznał miejsce, 
gdzie > mało nie zemdMta Izabella, gdy on wpadł 
da wody, chcąc podać tę chustkę; zdawało mu 
się, ph Słyszy krzyk Izabelli, wydany na widok 
niebezpieczeństwa, jakiemu wtenczas podlegał — 

a jednak 1siejsce to, wierzba i krzyk, jakby dziś 
zany, nie wstrząsnęły radośnie sercem jego. 
Poszedł dalej i natrap. nataweczkę, na któ 
Izabella siedziała w Mzień swoich imienin, 
po raz pierwszy powiedział jej „kocham pa- 


Bśnie 18 zł. — półro- 


ct — miesięcznie 


kę pocztową w Państwie dock cóś rocznie 
-— półrocznie 11 sł. — kwartainie 5 sł, 50 ct. 


4 pocztową za granieg: do całych Niemioc 

ie 50 marek, kwartalnie 12 marek 5 sgr. — do 
Francl i Anglii rocznie 108 franków, kwartajnie 27 
franków — do Belgii, Włoch i *syajcarji rocznie 80 
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DZIENNIK POLSKI 


Przcdpłatą 1 o 


Listy s pieniądzmi m 


f 
przyjriają we Lwowie 
"Driennika Polskiego" prep piatku Hali- 
ckim i Aaa W.Piątkowskieg: plac Katedralny; 
we Wiedziu, Hamburga, Frail fnreian. M., w Bertinie, 
Lipska, Bazylei,(frws carja) i Wrocławiu pp. Hassen. 
stein & Veplar w Wiednia F. Löb, R, Mosse, A 
i Spi.: w Poinanin Kazimierz Neunfinn Biuro an 
w Paryżu pułkownik Raczkowski, Faubourg Eora 
33. Ogłoszenia przyjmuje Agencja p. Adama Car- 
refonr de la Croix-Rouge, 2 Parie, w Krakowie ksi iĝ- 

garnia Adolfs Dygasińąkieg: 


Ogłoszenia przyjmują się sa opłatą 6 centów o miejsca 


objętości jednego wiersza drobnym dr: kiem (petit). 


ają być przesyłane franco dc Admi- 
nistracji „Dziennika Polskiegoć, — Listy reklamacyjne 
«ie opieczętowane nie (maa) i zu zad ngk oona e tT Piz" aA podelia ogjacie. „| spłacie. 


tem tylko, widzi środek rzeczywistego 
podniesienia Zakiadu, tak pod względem moral- 
nym jak naukowym i praktycznym, mejąc przy- 
tem nadzieję, że nie daleka przyszłość okaże, o 
ile dotychczasowe SĄdy Wydawane po zaledwie 
dwamiesięcznem trwaniu wykładów (od dnia 
20go października do 2180 grndnia) — są spra- 
wiedliwe.* 


Wobec ogłoszonych zarzutów, oświadcze- 
nie powyższe zawiera dwie ważne okoliczno- 
ści: primo odpowiedzialność; za to co się 
stało spycha ze siebie na władze wyższe ; 
secundo zapowiada, iż trwać będzie dalej 
w kierunku praktykowanym od czasu otwar- 
cia, i w tej wytrwałości widzi nawet śro- 
dek rzeczywistego podniesienia zakładu pod 
względem naukowym i praktycznym. 

Sprawa, która dotąd zdawała się obra- 
cać tylko około jednej osobistości. przerzuca 
się tedy na rozleglejszą arenę, bo wciąga 
w grę władze wyższe. Jeżeli tak, to mamy 
prawo odezwać Się już nie do dyrekcji, któ- 
ra twierdzi, że pełni jedynie to, co jej ka- 
żą, lecz do tych władz wyższych. 

Z nadesłanych nam informacyj krakow- 
skich wiemy pozytywnie, że na jednem po” 
siedzeniu tamtejszej Rady miejskiej, miała 
być wniesioną energiczna interpelacja do 
prezydenta Z zapytaniem, G0 uczynić zamie- 
rza, aby zapobiedz grożącemu upadkowi in- 
stytutu. Całe miasto z upragnieniem czekało 
na interpelację, lecz — nie została wnie- 
sioną, albowiem na wiadomość 0 niej, jeden 
z reprezentantów rządu udał się osobiście 
do radnego, który zamierzał poruszyć spra- 
wę publicznie, i zniewolił go do zaniecha- 
nia zamiaru. Smutny ten objaw braku od- 
wagi cywilnej w grodzie podwawelskim, 
staje godnie obok innych faktów, któremi 
Się odznacza całą tz. „Opozycja“ nasza, 
kończąca się na gołosłownem wygłaszaniu 
wyrazu „opozycja“. 

Wiemy dalej, że gdy w skutek zarzą- 
dzeń dyrekcji, a mianowicie w skutek nie- 
forruimyer wykłedów Se egui dyrektora, 
młodzież szkoły mechanicznej, licząca w gro- 
nie swojem wielu uczniów poważniejszych, 
wystąpiła z zażałeniem do władz wyższych: 
reprezentant tychże dla przekonania się przy- 
był na wykłądy, i skonstątował, że wykła- 
dy profesorów były wzorowe, wykład zaś 
dyrektora samego mimo zapowiedzianej na 
parę dni wizyty p. delegata Bobowskiego, 
wypadł tak mizernie, że tenże delegat 
przerwał go grzeczną uwagą: pan dyrektor 
zapewne dzisiaj chory. 

Wiemy nadio, że gdy młodzież do szko- 
ły mechanicznej przestała uczęszczać, re- 
prezentanci władz wyższych starali się 
wpłynąć na nią, aby zasiechała swojego 
oporu; użyto nawet Środka wcale niepeda- 
gogicznego do tego, bo jeden z przywódz- 
ców młodzieży — człowiek który Z uni- 
wersytetu lipskiego przybył do Krakowa 


nią!* Ludwik usiądł na m e i łzy Tre e= 10 ZAGŻGĆ kosi 
mu się w oczach. 
Dłago tak siedział, aż do wschodu słońca, 
patrząc na pałac, pod dachem którego Izabella 
spała. Gdy słońca zeszło, poszedł do pawilonu, 
mieszczącego w sobie także oranżerjć. Ileż 2 
razy siedział w tym pawilonie obok Tzabelii 
Gdzie się podziały dwa wazony róż białych, któ- 
re Izaeblla kazała była umyślnie postawić W pà- 
wilonie, by zawsze były świadkami ich rozmów"... 
Nie ma 'róż |... W miejscu, gdzie stały róże, Lu- 


„ |dwik postrzegł dwa pyszne drzewa pomarań- 


czowe. 

Serce się Ludwikowi ścisnęło na widok tych 
drzew pomarańczowych, śnieżnym kwiatem okry” 
tych. Począł szukać róż i po długiem szukaniu, 
zaledwie zdołał je odkryć, gdzieś w kącie za- 
rzucone, pomiędzy czerepami potłuczonych wa 
zonów, pomiędzy połamanemi grabiami i innemi 
staremi ogrodniczemi rzeczami. Róże zaledwo 
żyły, tak były zaniedbane; kwiatów nie miały, 
były zapylone, nie podlane. Kilka listków zwię 
dłych ña gołych łodygach — ot co się stało z 
tych pięknych róż niegdyś... 

Wtem dał się słyszeć fortepian i zaraz po- 
tem dobrze znany spiew... W pałacu powsta- 
wali, to [zabella spiewała. Ludwik wbiegł na 
ganek ogłodowy, chciał wejść do pokoju, ale nie 
śmiał. Stojąc pod oknem, słyszał jak w jadalnym 
pokoju, Emilja spokojnie jak zwykle, wydawała 
służącym roz”azy. Spiew nagle ustał; serce Lu- 
dwika zabiło «ocniej, w chwil kilka otworzyły 
się drzwi z oto pokoju i Ra gankn sta 
nęła Izabella. Była ubrana w bieli, wyglądała 
jeszcze mizerniejszą jak w Paryżu i była bardzo 
smutna. Na piersiach miała bukiet kwiatów po- 
marańczowych. Lwik wysinął się naprzód, 
dziewczyna krzykAęła. 

Krzyknęła i byłaby upadła, gdyby Ludwik 
nie był ją podtrzymał jak niegdyś, „gdy także o 
mało nie zemdlała. Ale okrzyk teraźniejszy jak 
że był różnym pd dawniejszegot.:, 

— Dziękuję panu, rzekła wyswobodzając się 
z ramion Ludwfka. — Przestraszyłeś mię pan. 

Starała uśmiechnąć i zeszłą 2 ganku. 
Ludwik nie wiedzic? co się z nim dzieje. Tak, 
to oma, to byłk Izabella, ale jeż nie ta sama 


s 


dla uzupełnienia swej wiedzy, ujrzał slę 
na raz strzeżonym krok w krok przez du- 
cha opiekuńczego, tak że dla  uniknienia 
dalszych nieprzyjemności opuścił Kraków. 
bardzo niepochlebne wynosząc wrażenie o 
zakładzie naukowym, będącym kreacją, 
wypieszczoną formalnie dla znacznej części 
kraju naszego. 

Wiadomo nam również, że to, co si 
nazywa „dyrekcją“ mkładu, zażywa takiej 
sympatji pomiędzy utzniami, iż uczeń ob- 
darzony z łaski dyrektóra zapomogą sty- 
pendyjną. zrzekł się tego stypendjum, 
chociaż żyje tylko suchym chlebem, a 
zrzekł się dlatego, Aby nie ubliżyć swej 
godności. osobistej przez przyjęcie ofiaro- 
wanej pomocy. 

Z faktów tych widzimy, że „dyrekcja“ 
słusznie poniekąd zwala odpowiedzialność 
na władze nadzorcze, gdyż te osłaniają ja 
i zamiast przystąpić szybko do naprawy 
złego, bawią się w kunktatorstwa. Zrobiw- 
Szy raz błąd, upor przy nim „nie jest rzeczą 
właściwą. Błąd zaś był zrobiony zaraz z 
nominacją dyrektora, Nie jestto nasze zda- 
nie. Powołujemy się na świadectwo gro- 
na nauczycielskiego akademji technicznej 
we Lwowie, do którego teraźniejszy dyre- 
ktor krakowski przez dłuższy czas należał. 
Grono to oparło się było jego stabilizacji 
profesorskiej,, i progokół z motywami do- 
tyezącemi przesłało de ministerstwa, a no- 
minację na dyrektora Instytutu krakowskie- 
go przyjęło z najwfększem  zadziwieniem. 
Protokół ten dotychgzas znajduje się. gdzieś 
w wyższych sferach, i jeżeliby go odszu- 
kano, toby władze 'wyższe mogły natych- 
miast się przekonać, jak niestosowny zrobiły 
wybór, KA , widocznie przez ko- 
goś w błąd. 

Prosimy tedy a wynalezienie tego do- 
kumentu, bo działahie szybkie jest potrze- 
bne. Wobec niezaprzbczonego faktu, iż m 
dziok-GpuozQ7a wat)są, byłaby wiel- 
kim błędem, podzielać optymizm SZANO- 
wnej „dyrekcji, streszczający się w zape- 
wnieniu, iż „niedaleka przyszłość wykaże, 
jak niesprawiedliwe były o niej sądy." Za 
kład naukowy bez uczniów przestanie być 
zakładem naukowym, bo wreszcie i biednym 
profesorom sprzykrzy się wykładać przed 
próżnemi ławkami. 


Korespondencje polityczne „Dz. Pol.” 


Stambul 26. grudnia 1876. 

(k.) Powtórzyliśmy za tutejszymi dziennika» 
mi pogłoskę, jakoby Ogłoszenie konstytucji na: 
stąpić miało we czwartek, tymczasem wbrew 
wszelkim informacjom fakt ten stał się w sobote. 
Odroczenie to krótkie, do 1. posiedzenia konfe 
rencyjnego, było zręcznie obliczone na głębszą 
naturę czw || rz zyj Codi tówi Turcy zwyczajem wschodnim po- 


Izabella, co przedtem. Zapragnął koniecznie na- 
tychmiast się rozmówić. 

— Jeżeli mam j4 stracić, pomyślał, niechże 
Się zaraz o tem dowiem. 

Wziął Izabellę za rękę i słowa nie mówiąc, 
zaprowadziwszy ją do pawilonu, wskazał na ró- 
że. lzabella zbiadła i spuściła oczy. 

Ludwik nie był wstanie głosu z siebie wy- 
dać i tak samo jak przedtem wskazał w miłcze- 
niu na bukiet kwiatów pomarańczowych, przy- 
pięty na piersiach. Izabella cała drżąca, oparła 
się o SAY 

— zatem, pani jaż mnie nie kochasz... 
rzekł Lnd wik głosem GANI, jakby go CoŚ 
dławiło. 

— Ach, nie m 
Izabella. 

Padła na iaweczkę, zalała się łzami i bar- 
dzo płakała. Ludwik stał przed nią słowa nie 
mówiąc i patrzał. Nie śmiał dalej pytać. 

spokoiw8zy--gię nieco, wyciągnęła ku niemu 
obie ręce i podając takowe rzekła: 

Chodźmy, polej csiemy się... potrzebuję 
odetchnąć świeżem powietrzem... wszystko pana 
powiem. 


NL 


ów pali tego! zawołała prędko 


XII. 

I poszli razem jak za dobrych czasów na 
pozór, ale już nie to go! Szli wprawdzie po- 
łączeni, trzymając się pod ręce, lecz cała prze- 
paść leżała JUż między nimi! Milczeli , jedno i 
drugie bojąc się przemówić, Izabella nie śmiejąc 
spojrzeć na Ludwika, aż nareszcie znaleźli się 
nad brzegiem rzeki. 

Izabella zatrzymała się i Ściskającrę :e Ln- 
dwika w obu swych dłoniach. rzekła: 

— Cóż pan chcesz wiedzieć i po co mnie 

pytać? Miej pan litość nademną, cierpię dużo; 
Samą nie wiem C0 mi jest takiego... wyzdrowieję 
wkrótce, ala pan wspaniałomyślny i dobry jak 
zawsze, musisz Wi dopomódz do tego wyzdro- 
wienia. Pan mnie „Zawsze kochasz, czyż nie 
tak ?.. Strzeż paniwięc i zachowaj dla siebie tę 
rękę, którą wa Możesz pan na mnie po 
legacć.... 

Dwie duże tay) 
policzkach dziewo 
w oczach cierpienie, 


4 sr się „po wybladłych 
; glos jej był błagalny 
p Ludwikowi żal się zrobiło. 


€|bywających się jak wiadomo jednako. 


| napotyka zaraz na wstępie sąd tak ostry 


2 ME | a mm a m. o | m wa" 


raz !... 
choć w części podobną była do pana! 


jeszcze powrócić ?... 


stanowili namacalnie przekonać pp. konferujących | wszechnie uznaną , że sami chrześcjanie tutejsi 
dyplomatów, że odtąd będą musieli się liczyć z nienawidzący Turków, wolą de nich udawać się 
zowym czynnikiem, mającym prawo domagać się | jak do swych sędziów. chrześcjańskich. To uczu- 


i nowych poglądów, wcale dotąd nie uwzględnia 
nych na przedkonferencyjnych naradach. Zwrot 
ten w postępowaniu tureckiej polityki, ujętej 
obecnie żelazną dłonią Midhata, zdaje się być 
najcharakterystyczniejszą cechą całego obchoda, 
który co do swej zewnętrznej strony, niczem się 
nie różnił od zwykłych oficjalnych ceremonij, od- 
czy to w 
Paryżu, czy to w Pekinie. Nie brakło bowiem 
ani owej ckliwej dekoracji umundurowanej i do- 
brze strzeżonej przez policję, ani owego serwi- 
lizmu, w tak dzikiej sprzeczności zostającego z 
ogłoszeniem prawa podnoszącego +grdność czło- 
wieka. Odbyło się słowem wszystko w porząd- 
ka — było nabożeństwo. były wiwatowe strzały, 
była iluminacja i nawet pochód z pochodniami 
przed Dołma Bahcze z rozdzierającym wrzaskiem: 
„padiszachimiz bin jasza!* Z po za tej jednak 
nieciekawej prozopopei. pomimowoli wysawały się 
bardzo ciekawe pytania, co do przyszłości tej 
karty konstytncyjnej, jak wiadomo poprzedzonej 
również głośnemi w swoim czasie: hatti huma. 
jamami i hatti szerifami jakoteż wielką liczbą 
stypulacyj międzynarodowych oraz ustaw regu: 
lujących stosunki wewnętrzne poddanych otto- 
manskich. Stawió horoskopy w podobnych wy- 
padkach, niezaprzeczenie jest rzeczą bardzo tru- 
dng; dziennikarstwo wszakże europejskie wcale 
się tem nie krępujące, jaż wydało potępiające 
lub dające uznanie wy”oki — wolno przeto i nam 
parę słów własnych do takowych dorzucić, zwła 
szcżą. jeśli zważymy, że jenerał Ignatjew w 
chwili „samej ogłoszenia konstytucji ottomańskiej 
nazwał ją — prostą komedją! Interes ogólnie 
ludzki i wyłącznie wschodni kojarząc się wspól- 


wroga Polski — warto więc nad nim się zasta- 
nowić. 

Bdzefią kabdej konstytucji w monarchji jest 
zabezpieczenie praw człowieka przed przemocą 
władzy monarchicznej w ogóle. Równy wymiar 
sprawiedliwości oraz skrępowanie samowoli orga- 
aów politycznych magi być oczywiś 4e pierwszym 
skutkiem tej zasady. Konstytucja Midbada nie- 
zaprzeczenie pesiada ten główny warunek, albo- 
wiem zapewnia: równość wszystkich wobec pra- 
wa i odpowiedzialność urzędników przed pra- 
wem; nietylko ministrów, lecz i urzędników 
wszelkich stopni jak to opiewa paragraf 41 Kon- 
etytucja monmarchicsńa jak wiadomo, j-st nstano- 
wieniem połowicznem, dążącem do swego ideału, 
zawartego w samorządzie republikańskim , i jako 
taka polega przedewszystkiem r 1czciwości pant- 
jącego oraz moralności narodn, wspartej zdobyczami 
cywilizacji. W obecnym wypadku A bdul-Hamid 
daje wszelką gwarancję, jako nadający sam pier- 
wszą konstytucję swemu państwu, zwłaszcza przy 
takim doradzcy jak twórca jej Midhad. Obok tych 
korzystnych szans, źle odbija słaby postęp cy- 
wilizacyjny tutejszej społeczności, dla zrówno- 
ważenia którego wymagania moralności publi- 
cznej muszą być znacznie większe. W tym głó- 
wnym punkcie, pomimo wszystko coby mówiono, 
można twierdzić, że społeczność turecka ma jej 
tyle, ile tego obecne okoliczności wymagają. Po- 
siada ona bowiem w wysokim stopniu uczucie 
sprawiedliwości , ten najważniejszy czynnik uspo- 
łecznienia ludzi. A jeśli to uczucie zatarło się 
u chrześcjan , to jest ono w całej sile u muzut- 
manów, pomimo zboczeń. jakie nadużycia i fana- 
tyzm religijny u niektórych wyrodziły. Dzieje mu- 
zuięjsóskie muóstwo przykładów tego przedsta- 
wiają, a sprawiedliwość ich kadych jest tak po- 


Zapomniał 0 rozpaczy która rozdzierała duszę 
jego; widział tylko boleść, co tak tkliwie odda- 
ali się pod opiekę jego. 

— Uspokój się pani, rzekł po długiem mil- 
czeniu. Pomówimy o tem innym razem, gdy pani 
nie będziesz tak zner wowanĄ... 

— Onigdy, nigdy! zawołała prędko w wiel- 
kiem wzruszeniu. Nigdy o tem nie mówmy!... 
Będę się starała jak najprędzej przyjść do stanu 
m e a nie będę już płakać.. Bóg mi dopo- 
może... "Będę do pana należeć... . będę pańską 
ŻONĄ... 

Ludwik pocałował Izabelle w rękę. 

— O, jak pani jesteś dobrą... 

— Ja, dobrą ?!.. zawołała smatnie Izabella, 
a czuć było gorycz W jej głosie. Niegdyś byłam 
dobrą, przynajmniej tak mi się zdawało, ale te- 
Oddałabym dziesięć lat życia, abym tylko 


Zamilkli, Izabella wpadła w zamyślenie, po- 
czem podniosła głowę i rzekła patrząc na Ludwika 
oczami łez pełnemi: 

— Czyż nie prawda, że dni piękne mogą 
Powiedz mi pan, że mię ko- 
chasz; powtarzaj mi to ciągle. Trzeba mi to 
ciągle p potrzebuję wierzyć w pana... 

— Czyż pani wątpiłaś kiedy o mnie? 

— Ach, ja miałam pana za umarłego !.. 

Ludwik zadrżał, jak gdyby go kto dotknął 
żelazem gorącem ; lecz powstrzymał się. miał li- 
tość nad tą duszą zbolałą i nie próbował sondo: 
wać głębiej jej rany. Bał się dopytywać więcej, 
aby się nie dowiedzieć całej prawdy. 

Ruszyli z miejsca i poczęli się T ać. 
Tysiące pamiątek ich otaczało; na każdym kroka 
spotykali wspomnienia swojej miłości. Tu, w em 
miejscu, Izabella nadeszła niespodzianie, gdy Ln 
dwik, jak student jaki, wyżynał jci imie. Ra 
drzewie; tam pod tą lipą, Izabella wymawiała 
Ludwikowi, że przez dzień cały raz nie był W 
Miguons; na tej oto ławeszce, zawsze Izabella 
czekała na Ludwika, patrząc na rzekę, czy nie 
postrzeże czółna.... 

Izabella słuchala wszystkich tych wspo- 
mnień w milczeniu. czasami tylko się uśmie- 
chając. 

— Tak, tak, mess pan rację, to ta było... 


cie zresztą objawia się jeszcze w iuny przekony- 
wujący sposób w narodzie tureckim, który jest 
niesłychanie uczciwym i rzetelnym w stosunkach 
prywatnych. Że ta szlachetna cecha charakteru 
mazułmańskiego dotąd nie występowała w całym 
blasku , winą temu fanatyzm religijny, ten sam j 
co u nas stworzy}? jezuitów oraz pozapalał st 
sy inkwizycji. Kto zna jednak Wschód, tak” 
pomimo mordów salonickich, otłukiójskich it p- / 
zgodzi się na to, że fanatyzm kra Turiktó 
z ałepospolitą szybkością , i wi 4 
żegany rozmyślnie przer takich ` glatjewów, do- 
tąd byłby eałkiem przygas?. — Oznaki teġo nie 
dwuznaczne micliśrmy podczas owaeyj softów wy- 
prawianych w sobotę. Hodża, co iia przewdlai- 
czył i miał mowy do Midkada: org“ jr pala” 
cem sułtańskim - mie nie mówił © Kanje m 
ko wspomniał o ojezynie , za którą Ay 
Turcy gotowi umrzeć, i nie” pazwelą ha 
canie się do jej rządów calzeziemcom (Modrwie g 
Słowem , wszystko za ter przemawia, że spr 
wiedliwość będzie ciągle na wysokości swego za 
dania, i zatrze ostatecznie" różnice a: * 
tutejszej społeczności ze zwyczajów "oraz lust" 
tucyj religijnych. w 
Uczucie bierne atoli sprawiedliwości nietby=_ 
łoby dostatecznem wynagrodzeajem wobec Kr 
ków cywilizacyjnych; trzeba, aby ono sobie Wd 
miało nakazać poszanowanie w sferach rz% 
dzących, przez swą gotowość poparcia czyn 
i to energicznym. Los Abdula Azisa, jak równie 
innych jego poprzedników i cały teraźniejszy" w 
nastrój umysłów rewolucjjny pomiędzy Tuar- 
kami zapewnia, że Bą oni aż nadto zdolni da 
tego: udział duchowieżstwa tureckiego jest | ta ~ 
taj niestyckanie ważnym i pożytecznym ozynni- 
kiem, zapewniają swobodę każdemu rachowi 
w tym kierunku. Tylko Moskałe i ich jurgiel- 
tnicy mogą dowodzić, że fanatfzm religijny da 
rusza duchowieństwem tureckiem — to i 
duch jego obecnie jest nawskroć rew. 
część fanatyczna religijantów jes 
szego wpływa. Duma i buta 
ta na tak szerokiej podstawię — będzie pomo- 
cną sprzyjającym konstytucji | chrześcijanom i 


wesprze ich tam, gdzieby dla breku odwagi wro- 
dzonej ustąpić musieli. Piy 


Geneza. obecnej kosstytu nik a swa pocho. 
dzenie w mejgiębezych źród cia nowocze- 


znago tureckiego. Nia dla malak potowe dg: 
plomatycznych tworzyło się prze- dat blisko 
dwadzieścia stronnictwo konstytucyjne szyli mło- 
dotureckie, ale z prawdziwych pope św cywili- 
„zacyjnych, które, społeczność turecka *kbyła, w 
skutek bliższągo zetknięcia Się Z europ ską cy- 
wilizacją. Tnrcy poznawszy inny świąt ` nirzeli, 
że są Ofiarami własnego rządu, czyli lepi , ję 
rządu, i zapragnęli naprawy państwa. Że 
Midhat zasłonił się nią zręcznie jak tarczą LE 
napaścią cudzoziemców, to wcale nie dowodzi, 
Że ma być ona złożoną później ad acta Kto 
raz wszedł w koło zaklęte nowożytnego ruchu 
postępowego, w tak zwane życie konstytucyjne, 
tego dalej popychać będzie sama machina kon- 
stytucyjna, pobudzająca do coraz śmielszych i 
szerszych kroków. 

Niech tylko Europa nie przeszkadza Tur- 
cji, a ona się sama potrafi urządzić, ico waźniej- 
Sza, będzie dobroczynnym czynnikiem, któr” po- 
pchnie cywilizscję nowożytną, w tem co takowa 
ma w sobie dodatniego, w najoddaleńsze zakątki 
Wschodn. 

Bezczelność moskiewska, zapomiuająca 6 te 


a 


£ 


przypominam sobie, mówiła z cicha głosem tā- 
godnym i znów wpadła w zamyślenie. 

Tak rozmawiając przyszli do miejsca nkd 
brzegiem rzeki, gdzie stały dwie stare wierzby 
spróchniałe. 

— Patrz pan, odezwała się nagle Izabell, 
jakie to miłe ustronie. Rzeka przed nami, a z% 
nami drzewa, zasłaniające wszystko. To tutaj 
deszcz raz był nas złapał... 

— Jakto deszcz?... zapytał Ludwik, słe 
mogąc sobie przypomnieć. 

— Powracaliśmy wtedy ze spaceru; panie- 
tam jeszcze, że słońce krwawo zachodzijó, BAY 
wtem naraz nadleciała chmura, deszoć pozat 
padaó i ja schowałam się w tę sprochiiżią 
wierzbę.... 

— Pani, w wierzbę?.. zapytał Ludwik co- 
raz mocniej zdziwiony. 

— Ale tak; ja jedna, bo ua dwojga, by- 
ło miejsca i pan... 


Izabella e głowę, spojr™a, na Lu: 
dwika i nagle urwała. 

— Ach, ja nieszczęśliwa ':“ 
potem, rękami twarz zakr”'AJĄĆ: 

Gdyby kto był przedił Ludwika, nie spra 
wiłby y dklógo Brus jak Izabella słowy swo 
jemi Przypomnis% się mhu podobna scena, jaka 
miał z Frydryuem nad Stawem w Enghien 
Zrozumiał, że dla Izabelli i AFrydryka był or 
ciągle jakby umarłym. Rozpacz: go wzięła. 

Sz;oko przystąpił do dziewczyny i odjąwszy 
ręce Jej od twarzy, zawołał z uniesieniem : 


— Niech zobaczę, jak wygląda zdrada !.. 
Spojrz na mnie! Niech z ócz twoich wyczytan 
prawdę... Nie kochasz mnie więcej... mów pra 
wdę, czego się boisz ?... Czyż myślisz, że nie 
rozumiem.. Ty i on! Narzeczona i przyjaciel !.. 
Myśleliście, żem zginął.. Grodna z Was para 
oboje kłamcy i pełni zdrady lu 

I tak silnie odepchnął od siebie dziewczy 
nę, że tą o mało co nie upadła na ziemię, 

— Ludwiku, Lndwika, miej litość nad 
mną |... zawołała Tabella. 

Drżała całem ciałem, oblicze jej było całe 
we łzach, pierś gwałtownie Się wznosiła, tłu 
mione jęki dusiły ją prawie. 


zawołała wnet 


za 


> 


że jej ustrój państwowy jest ostatnim śladem e- 
poki barbarzyństwa w Europie, że w dziejach 
jej narodu słynie owa wcielona nieprawość pod 
postacją „Szemiaki* sądów i „wziatoczników* 
sędziów, że fanatyzm jej religijny dzisiaj mordy 
i prześladowania Św. inkwizycji w Polsce odna 
wia, że w jej ojczyźnie urodzili się Iwan Okru- 
ny, Murawiew, Mikołaj IL. Aleksander IT. — i 
ta to bezczelność moskiewska śmie nazywać ko- 
medją konstytucję turecką ! Niech się strzeże 
jednak dobrze — bo ta komedja zamieni się dla 
niej w tragedję, W której marnie zginie na po- 
ciechę ludzkości. 


Petersburg 27. grudnia. 
Manifestacja ośmaastego grudnia dotąd jest 
przedmiotem rozmóy ogólnych. 
Popłoch trwa ciągle, aresztowania także ; 
obiegają pogłoski, że policja wpadła na trop roz- 
gałęzionego spisku , uczestnicy którego mieli 
mieó zamiary karakozowskie. To ostatnie nie zda- 
je się być prawdą ; mając zamiary podobne , spi 
skowcy nie poczynaliby od demaskowania się za 
j Na rozkaz pomocnika Me- 


pomocą manifestacji. A 
zencowa, Kanoforego, rodem Greka — któremu 


zleconem zostało prowadzenie śledztwa — are- 
Sztowano kiika osób na prowincji, w twerskiej 
i nowgrodzkiej gubernji; aresztowanych dosta- 
wiono do Petropawłoskiej fortecy. W Moskwie, 
także były aresztowania. Od czasu spisku kara- 
kozowskiego, socjaliści nie ponieśli większego 
pogromu. Męczenników nie zabraknie. 

Konstytucja turecka gniewa Moskwę urzę- 
dową. Usłażne gazety nie znajdują dość słów, 
aby ją wyśmiać i wykazać jej liche znaczenie. 
Nazywają ją pufem , humbugier. , ironją; twier- 
dzą, że jest ona tylko zręcznym manewrem dla 
zaszachowania żądań Europy, „która data pole- 
cenie Moskwie w jej imieniu działać“. O podo- 
bnym maudacie Karopy nikt dotąd nie słyszał, a 
co do stromy rónicznej, to takowa istnieje chy- 
ba w Ou do Moskwy. Wszystkie pan- 
stwa móją jnż konstytucję; jedna Moskwa tylko 
despftyczne rządy chowa, i to ją gniewa 1 WSLy” 
dzi. „Jednego tylko jeszcze nie dostaje, mowią 
le, aby w Zanzibarski nadał konsty- 
swym poddańym ! o 
Niezaddwolenie z rządów Aleksandra Arc 
. Moskale narzekają, że uronił godność = 
twa; że godność ta nigdy nie była więcej SK = 
romitowaną jak obecnie. Wyzwać Z AE | 
nadziei że Turcja się ulęknie, wysłać dwa KT°® 
sto tysięcy wojska , a potem cofnąć Się Na WE 
stkich punktach, gdy Turcja się nie slota, 
to conajmniej zabawnem. Gazety służalcze, p 
zmniejszyć znączenie porażkięcarskiej, 08J4 Ta 
zrozumienia norodowi, że niby to pertedja 
strji wszystkiemu jest winną. 

ił tu bę: parę tygodni jenerał e i 

„gubernator warszawski. Z czem x 
jechał . 7 jakiemi isstrukcjami ? wiedzieć nie tak 
Żna, Że nic dobręgo nie powiózł , to więce) h r 
pewno. W sferach rządowych podobno miała byo 
poruczoną myśl dawna odstąpienia Prusom R 
dci zachodniej K/ongresówki, lecz W. KS... 


bue, 


stanty miał się temu oprzeć, wykazując mepoiu= 
tyczność krok podał „vzża 

Arcybiskup Fe i /gnaniu , mocno 
jest chory, „masa PB 


Ziemie Polskie. 

Dziehniki wiedeńskie donoszą, że członko- 
wie emigracji polskiej, przebywający w Szwajca- 
rji, wysłali na ręce margr. Salisburego adres do 
konferencji mocarstw europejskich. Żądają oni, 
aby konferencje, które zajmują się poprawą po: 
łożenia południowych Słowian, także aby ze- 
chciały zabrać głos co do położenia Polaków, 
o tyle cięższego pod rządem rossyjskim, i zażą: 
dać dla nich podobnych przynajmniej praw, Jæ: 
kich się domagają dla słowiaiskich prowincyj 
tureckich. Naród polski jest pozbawiony nie ur 
ko praw politycznych i społecznych, ale 3 
przyrodzonych. Roszja nie tylko że zniosła AR 
stytucję i wolność, ale dąży do boze 
żywioła polskiego, wiary 1 jezyka. Naszą Kon. 
stytucją — mówi rzeczony adres: konfiskaty i 


Sybir. Następnie memorjał. emigracji twierdzi, 


DZIEŃNIK POLSKI 


Rumunja, która nie z własnej ochoty, ale 


że warszawski adres do cara był wypływem na: |pod naciskiem Moskwy, zarządziła uzbrojenia, 
cisku, i wcale mie jest wyrazem usposobień |korzystając Z wiatru pokojowego, który wiać 


kraju. 


Sprawa wschodnia. 


Jakkolwiek zawieszenie broni przyszło do 
skutku, co poniekąd należy uważać za zwycięstwo 
polityki pokojowej, mimo to nie można jeszcze 
być pewnym, ażali dziś lub jutro nie nastąpi coś 
takiego, co sytuację znowu bardzo zaostrzy. Do 
chwili gdy te słowa piszemy, nie wiadomo jeszcze 
jakie są propozycje tureckie; łatwo więc być 
może, że rząd padyszacha odrzuci cay plan pa- 
cyfikacyjny mocarstw europejskich, i tem zdecy- 
duje walkę, która na wiosnę wybuchnie. Przed 
zamknięciem dziennika spodziewamy się telegra- 
mu, w którym może już znajdziemy rozwiązanie 
dylematu, mianowicie, czy Turcja poróbi ustęp- 
stwa, lub presji mocarstw stanowczo się oprze. | 

W każdym razie Midhat pasza nie zaspi 
sprawy, i bez względu na to co dziś powie, w 
ciągu dwóch miesięcy, które jeszcze trwać bę- 
dzie zawieszenie broni, przeprowadzi konstytucję 
o tyle, że do d. 1go marca parlament turecki 
będzie już formalnie funkcjonowat. Jeżeli wtedy 
rząd sułtański kwestję wojny i pokoju odda par- 
lamentowi do rozstrzygnięcia, postępowanie takie 
będzie całkiem legalne, i wielki wezyr zrzuci 
z siebie odpowiedzialność za następstwa. 

Chwila dzisiejsza jest dla Turcji tak sto- 
sowną do podjęcia waiki z Moskwą, że równej 
może już nigdy nie znajdzie. Armja moskiew 
ska źle zorganizowana, żle odziana, a jeszcze 
gorzej żywiona, nie byłaby nawet w stanie 
bronić się na swojem terytorjum, a cóż dopiero 
iść zaczepnie; Turcja natomiast uczyniła do 
tej chwili niesłychanie wiele, a chociaż urzędo- 
we sprawozdania o stanie jej armii są przesa- 
dzone, mimo to nikt nie zaprzecza, że bez wiel- 
kiego trudu pokonałaby Moskwę. Polit. Coresp. 
otrzymuje list z Bułgarji, w którym znajduje 
się ustęp następujący, potwierdzający powyższe 
zapatrywania: W każdym razie faktem jest nie 
wątpliwym, że od stu lat Turcja nie byta nigdy 
militarnie tak silną jak właśnie w tej chwili“, 
Jeżeli więc w roku 1829, kiedy Turcja była 
militarnie bardzo słabą, potrafiła Moskwę poko- 
nać, to czegoby nie dokonała dzis, gdy wojsko- 
wo jest silną ? "m , 

Zbrojenia w Rossji południowej trwają Cią- 
gle, ale fachowi którzy ua nie patrzą, utrzymu- 
ją, że dziś są one więcej pozorne niż rzeczy- 
wiste. I tak według Polit. Coresp. dyrektorka 
zakładu wychowawczego w Odessie otrzymała 
polecenie, aby tymczasowo nie zamykała insty- 
tutu, co dawniej bylo nakazane, a wielu liwę- 
rantom prolongowano termina dostawy do 1go 
lutego, a nawet do 1 marca. Przed .ięwzięto 
również rozlokację wojsk zgromadzonych w Bes: 
saarabji na większej przestrzeni, aby je łatwiej 
wyżywić. — Słowiańskie komitety w Moskwie 
i Petersburgu dołożyły staran, że uwięziono 
kilku oficerów, podejrzanych o defraudację pie- 
niędzy, które były przeznaczone dla Słowian 
południowych. <= 

Tagblatt wiedeński, który, y sprąwie wscho- 
dniej miewał dotąd nieraz bardzo dobre informa- 
cje, otrzymuje następującą wiadomość: „Jenerał 
Nikitin (który niedawno miał mowę tak wojo- 
wniczą) został przez cara odwołany z Belgradu, 
i lada dzień wyjedzie do Petersburga. Ochotnicy 
moskiewscy, mają także najpóźniej do 15g0 sty- 
cznia rb. powrócić do ojczyzny i to kosztem ko- 
mitetów słowiańskich. Wysyłką ochotników zaj- 
mie się jenerał Dandeville, poczem sam Belgrad 
opuści. Zasługuje na uwagę doniesienie z Peters 
burga, że ultrawcjowniczemu dziennikowi Russki 
Mir odjęto pozwolenie rozprzedaży na ulicach.* 

W związku z temi wiadomościami, zostawał 
wczorajszy nasz telegram prywatny z Belgradu, 
według którego ochotnicy moskiewscy grożą od: 
jazdem, jeżeli oficerowie serbscy będą nadal stali 
na ich czele. Okazuje się z tego, że Moskale 
szukają tylko pozorów, aby zerwać z Serbami i 
wrócić do domu. 


||| O C 
© Ludwik oprzytomniał ; niezmierny żal jego 


i bellą. 
ął i padł na kolana przed Iza A A sk „18 


— O przebacz, przebacz! ale j i 
szczęśliwy p wołał Ludwik głosem głęboko 
wzruszony. 


— Nie będziesz już więcej nieszczęśliwym, 
odpowiedziała Izabella, kładąc głowę na Jego 


ramieniu. Nie będziesz więcej nieszczęśliwy m... 
Przysięgam ci... | 
Pee Y płakała; serce jej biło przy sercu Ludwika. 


Miłość gwałtowna jaką czuł dla niej, wróciła w 
wnej potędze. rza 

a” — Nie opuszczaj mnie! zswołał prawie nie: 
przytomny. Pozwól mieć nadzieję, że mnie Je- 


az m PA R si > 
pekochas pąiiś pewny...” OBŻ ji 


„ |= Tak, pokocham... bąd z 
WIDE." łam sama, byłam jak szalona... Ko: 
chaj) mnie tylko... zobaczysz, że wszystko dobrze 
będzie.. Czyżem nie twoja ?.. Biedny ty mój 


gadwiku, jakże mogłam dopuścić się coś po- 
01... 
rócili do domu tąż samą drogą jaką przy 
sali Izabella tuliła się do Ludwika jakby cheia- 
L. %y.46 w nim obrgnę przed samą sobą.-Bln: 
chata Gy hi mighean, byla i 
niejsz} WenTsza jake przeto ismpdzieji asta 
piła do. ZBolaiten serca Ludwika. Gdy wti ja 
ZĘ ganku, KE zęgtkanie ich wyszła gii: ja- 
odawszy je « Ludwi i za' 
alli, Emilja, paesi S wikowi, a drugą 
g, Tak to lubię: Uniatab awsze Was 
tak widzieć. z ` ie S „Ak 
Pan de Lespar utrzy..> Ludwika na 
chjad. Powiadał żyć Ludwik pÒ. ion pierwsży 
dzień pobytu na pTowiacjI cały spe 46 w Mi 
gnons. Ludwik wziąwszy Ra bok palu A 
aretz, zapyża! 0z 
a Izabećńć dla niego zawsze przeznaczona“ -Ćć 
— To od pana zależy, odpowiedział wiašci 


ciel hut żelaznych. Folwark w Coupigny jak 


należał do Izabeli tak i teraz należy, a kapi- 


był pewniejszy, jako niezależny od żadnych oko- 
liczności; gdy więc Ludwik wrócił, nie można 
było wahać się w wyborze; Ludwik był lepszy. 
Dla większego upewnienia się, że Ludwik nie 
cofnie danego słowa, pan de Lesparetz podał raz 
jeszcze rękę i serdecznie uścisnął. Umowa te- 
dy została znowu najsolenuiej zawarzą. Gdyby 
Ludwik sam począł mówić o Frydryku i KASK 
tywać się, pan de Lesparetz zapewne wszystko- 
by wyznał, bo w jego oczach , nie było nic złe- 
go, że gdy jeden umarł, przyrzekł drugiemu, a 
gdy ten powrócił, więc znów jemu oddał, bo 
był bogatszym. W przekonaniu swojem pan de 
Lesparetz działał jako na dobrego opiekuna przy 
stałó, i nic więcej. Załatwiwszy się z Ludwi- 
kiem pan de Lesparetz zasiadł do napisania l- 
stu do Frydryka z uwiadomieniem , że cofa dane 
przyrzeczenie co do Izabelli. Napisał w tonie 
d Pełno tam było zapewnień 
u dla osoby Fegdeyka i żalu, 
j ie mógł przyjść do skutku 
ało Gezelkich tarań ze strony pana 


„obiad... przeszedł 


-| żeby już 


czy może się spodziewać, ía rę* 


sgawudzijącego W; 


no burgundskie, które 

| udziło 
"nie Obudziło. 

p% Izabellą, 
tę ostatnią. Wħtocznie 
była niekontenta z Izabelli; widac nawet było, 
że ją potępia 
bez końca. A D 
prędzej dzi y 
było zamknąć się w Swym pokoju, 
"A objedzie przyjechał Karol z Augustyną. 

Ee Se była jakas znudzona, zirytowana ; 
“aok jej był zimny, nie dobry. Emilja postrzegł- 
szy Yala, wstała z krzesła i śmiało poszła 


tały także nie tknięte. Owszem, podczas poby- |na powanie jego. 


tu pańskiego w Ameryce posag jej znacznie się 


nawet powiększył; wygrała proces w sądzie ape- | sem: 


lacyjnym w Montpellier. 


Pan de Lesparetz ani stowem nie wspomniał 
o panu de la 


Pierw.z;p , podata mu rękę i rzekła gło- 


— Witam pana serdecznie. f 
Były to jedyne głęzere słowa, które Lu. 


n i Faurie. Nie uważał za potrzebne |dwik przez cały dzień nyyszał. Postępek Emi- 
mówić Ludwikowi, że po rozbieju się „Sapho*, |lji podobał mu się bardzo, 


arolu nie potrze- 


rękę Izabelli przyrzekł był panu de la Faurie. | bujemy mówić; przywitanie Emilii było dla nie: 


Wprawdzie Hrydryk miał zostać dyrektorem |go prawdziwym balsamem. 


wcale dobrą , 


kolej żelaznej, był zatem partją Weale do 


rartia nio da Ar===onia:- ala 


(C. d. n.) 


począł, postanowiła zaraz wrócić na stopę poko- 
jową. Równocześnie S l 
wnie, że Sułtan z własnéj inicjatywy chce ogło- 


donbszą ze Stambułu pono- 


sić zupełną niepodległość, Rumunji, aby potem 
od mocarstw uzyskać zagwarantowanie jej nen- 
tralności. Ponieważ Turcja nie ma dziś prawie 
żadnej ztego korzyści, że Rumunja jest jej pań- 
stwem lenniczem, przeto ogłoszenie tego kraju 
za państwo niepodległe, nie należy według na- 
szego mniemania do rzeczy nieprawdopodobnych. 
Turcja straciłaby wprawdzie nieznaczną kwotę, 
płaconą jej przez Rumunję tytuiem haraczu, lecz 
za to odgraniczyłaby się od Moskwy państwem 
neutralnem, którem Petersburg nie mógłby 
już dowolnie kierować. 

Turcy nad Dunajem zbroją się dalej z po- 
spiecnem gorączkowym. W Szumli wszystko przy- 
gotowano. Oszańcowany obóz ukończony, wały i 
reduty na przestrzeni półtorej mili angielskiej 
stoją już gotowe i mają działa, a w kazamatach 
wojsko każdej chwili może znaleźć pomieszcze- 
nie. Główną atoli wagę kładą na założenie wiel- 
kiego magazynu broni i amunicji. Tahir pasza 
zajmuje się skompletowaniem wielkiego parku 
artylerji, w którym będą się znajdowały działa 
począwszy od oblężniczych aż do małych arma- 
tek górskich. Będą także: urządzone baterje kon- 
ne w liczbie 12. Wojsko do tych bateryj przy- 
szło już ze Stambułu. Dalsze iozporządzenie na- 
kazuje utworzenie trzech dywizyj konnicy czer- 
kieskiej, Dywizja A y się będzie z dwóch 
pułków, każdy po 800 ludzi, Koni i broni sam 
rząd Czerkiesom dostarcza, a nie jak w Mo- 
skwie, gdzie kozacy muszą sobie sami sprawiać. 
Czerkiesi zgłaszają się chętnie a kilku ich ną- 
czelników oświadczyło sułtanowi, że włąsnym 
kosztem utworzą oddziały ochotnicze. 


Austrja i Wegry. 

Wiedeń 2. grudnia. Dzień tylko jeden 
utrzymały się na giełdzie i na bruku wiedeń 
skim pogłoski o mobilizacji trzech korpusów 
które miały być ustawione na Bukowinie, w 
Siedmiogrodzie, i w Trójjedynem królestwie. Na. 
wet niektórzy wojskowi wyższych stopni dawali 
wiarę tym wieściom, ale pokojowe telegramy zę 
Stambułu rozprószyły (wszystkie te przypuszczę. 
nia. Utrzymało się tylko twierdzenio, że wspól. 
ni ministrowie i ministrowie finansów rozpamię. 
tywali w obecności cesarza ewentualność mobj. 
lizacji i wyliczali zasoby Swoje, jakoteż braki, 
Tych ostatnich jest sporo. Punkt finansowy nie 
jest jedynym, który przedstawia trudności. Nie 
ma parku obiężniczego, nie ma dział pozycyjnych 
nowej konstrukcji, wystarczających do obrony 
brzegów morskich i warowni. Nie ma i waro- 
wni na wielu ważnych bardzo punktach, zabez- 
pieczonych przejść przez rzeki płynące w bez- 
pośredniem pobiiżu ewentualnych teatrów wojny, 
ani dróg żelaznych strategicznie zbudowanych. 
Wszystkim tym brakom Winni są poprzednicy 
hr. Bylandta, i jego rzeczą będzie zaradzić im 
w najbliższej przyszłości. 1 
A Minister handu przedojy „Radzie pań- 
8 ZATAZ nem jej zabraniu się ustaw 
5 r Prey ton «gs Rous" donosi nadto, iż 
rząd zamierzo dać kolei zachodniej czeskiej gwa- 
rancję dla prjorów 17/, milijonowej pożyczki, któ 
rą zaciągnęła w celu naprawienia szkód ele. 
mentarnych. „ZR 

Poszt 1. stycznia. Przy dzisiejszem przy- 
jęciu deputacji stronnictwa liberalnego u p. Ti- 
Szy zabrał najpierw głos prezes klubu Gorove, i 
wspomniawszy o sytuacji wewnętrznej 1 zewnę- 
trznej, wyraził rządowi w gorących Stowach za 
ufanie partji. Na to odpowiedział Tisza dłuższą 
mową, przerywaną hucznemi oklaskami. Podzię- 
kowawszy Gorovemu, wyraził się, iż serce pa- 
tryoty w cej chwili przepełnione “yć może słu- 
sznemi obawami, ale że jednakowoZ tui ówdzie 
powody tych obaw przedstawiane bywają w zbyt 
czarnych kolorach. Mowca wydobył z dziejów 
naukę, iż nigdy większe jakie nieszczęście nie 
dotknęło kraju, ile razy tenże z jednej strony 
miał wspólne uczucia ze swoim monarchą, a z 
drugiej strony gotów był w obronie sprawy oj- 
czystej stawić czoło wszelkim przeciwnosciom. 
Rząd uważał i uważa to za zadanie swoje, bro- 
nić interesów kraju w ten sposób, ażeby i pokój 
był utrzymany. Wisza ma nadzieję, że usiłowa- 
nia te będą uwienczone skutkiem , zwłaszcza gdy 
krew i mienie narodu nie powiune być narażone 
na ofiary ani dla ambicji, ani z powodu zniecier- 
pliwienia , ani nawet z powodu, chociażby i słu 
Sznego oburzenia — lecz tylko wtenczas, gdy 
niepodobna już obronić w isny sposób praw i 
interesów narodu, 

„ Co do spraw wewnętrznych, obiecuje Tisza 
dążyć do załatwienia kwestyj znajdujących się 
na porządku dziennym w sposób zgodny z inte: 
resami Węgier, ale nie osłzbiający uczuć łączno 
ści z Austrją. Kwestje te muszą już być zała- 
twione wkrótce. Tisza zapowiada, iż będzie je 
traktował z umiarkowaniem, względnością i roZ- 
tropnością, ażeby uniknąć zerwania. o którem 
Gorove wspomniał w Swojej mowie — ale że 
nie omieszka przytem bronić praw swojej ojczy* 
zny. Ma on nadzieję, że SKOTO vbiedwle połowy 
monarcbji przekonały się, ile im zależy na wza 
jemnem dobrem porozumienyja, t kwestja ugodo: 
wa da Się załatwić pomyś;nie, Cokolwiekbądź 
wszakże stanie się, rząd I*tronnictwo jego pój: 
dą ręka w rękę na drodze wjodacej ni 8 J: 

A ; | ącej nie do bu 
rzenia, ale do budowanią. 


a RYZ TEZA 
Kronika. 


Lwów d. 3. fycmnia. 

Wybór nzupełniająvy jeenego posła na 
Sejm krajowy z ciała wyborczego większych poósją. 
dłości okręgu wyborczego tarnowskiego , tudzież je- 
dnego posła na Sejm Krajowy z ciała wyborczego 
rzeszowskiego, rozpisuje namiestnictwo na dzień 36 
bm. W myśl ustawy krajowej z 26 września 1866 
Dz. ust. kr. N. 25, powołuje.się do tych wyborów 
tych samych wyborców, którzy byli powołani do po- 
przednich wyborów 81 pażdziernika 1876. Pełnoletni 
współwłaściciele dóbr tabularnych uprawniających do 
wyboru, mają w celu wydanią.karty legitymacyjnej 
przedłożyć staroście tatnowskiemji, względnie pzę- 
szowskiemu , pełnomocnictwo wygjtawiona przez pich 
dla tego, którego do wybora upofyeżnik. Oraz wzy. 
wa się tych dò wyboru upraw pionych , którzy w 
kraju nie są Z£imieszkali, ażebyj u powyższych sta- 
rostów zgłosili się o karty legityśnacyjne. Uprawnieni 
do wyboru stale w kraju zamieszkłali, otrzymają karty 
Taeitym acyjhe wprost z urzędu, 4 Poza 


| 


Właściciolem pułka piechoty Nr. 


cina Ziamęcki, a pułku Nr. 72 jeneral dywizji bar. 
Józet Dormus y, Killianshansen. 

W kasynie mieszczańskiem odbędzie 
się dnia 6. bm, o godz. 8 wieczorek z tańcami. Bi: 
lety wydawane będą w kancelarji kasyna. 

Posiedzenie Rady miejskiej odbędzie 
się jutro 4g0 o godz, 6 wieczorem. 

Magistrat lwowski ogłasza, że opłata od 
psów w kwocie 2 gld. za r. 1877 ma być zapłaconą 
najdalej do 1 lutego. W miejsce starych marek mie- 
dzianyeh wydawane będą nowe z żółtej blachy. Ka- 
gańce pozostają i nadaj. 

Wezwanie. Upraszamy wszystkich byłych 
słuchaczów wszechniey lwowskiej, którzy z funduszów 
Towarzystwa „Bratniej poinocy* w czasia swoich stu: 
djów w tymże uniwersytecie korzystali a dotychczas 
jeszcze ze zwrotami zalegają, ażeby W jaknajkrótszym 
czasie zodniesione pożyczki pieniężne wraz z procen: 
tami w kasie rzeczonego Towarzystwa złożyli, w prze- 
ciwnym bowiem razie użyje zarząd Towarzystwą przy- 
sługujących mu środków egzekutywnych. W imienia 
wydziału "Towarzystwa Bratniej pomocy słuchaczówy 
wszechnicy lwowskiej we Lwowie 2. stycznia 1877, 
Janusz Sadowski prezes. Wł. Zielonka sekretarz. 

Z teatru. Pani Aszpergerowa ulubiona ar: 
tystka sceny naszej, złożona jest od dni kiiku cięż- 
ką chorobą, — Opera lwowska —— tak jak w ze- 
szłym roku — po Świętach Wielkanocnych w tes 
trze krakowskim urządzi cykl gościnnych występów. 

Kronika teatralna, W teatrze br. Skarb: 
ka dzisiaj 3go „Złe ziarno“ komedja w 3 aktach 
Zaleskiego. 


Kraków 2 stycznia. W duiach 28, 29 i 30 
zm. odbywały się pod przewodnictwem inspektora 
Twaroga konferencje nauczycieli ludowych krakow- 
skiego okręgu szkolnego miejskiego w gmachu semi- 
narjam nauczycielskiego męskiego, W pierwszym dniu 
przystąpiono do wyborów, i tak wybrano sekretarzami 
konferencji na jeden rok: pp. Wład, Lachowicza naucz. 
szkoły III i Woje. Guzdka nancz. szkoły V; do wy- 
dzialu konferencyjnego wybrano na 3 iaia: pp. dr. 
Zgorzalewicza prof. semiu. nancz, żeńsk., Strokę prof. 
semin. naucz. męsk., Maciołowskiego dyr. szkoły LV, 
Kopacza dyr. szkoły 1II, ks. Sobierajskiego prof 
semin. naucz. męsk., Munka dyr, szkoły V; wreszcie 
wybrano delegatem do rady szkolnej okręgowej na 3 
lata p. Juljana Maciołowskiego dyr. szkoły IV. Po 
wyborach tak w pierwszym dniu jak i w dwóch na- 
stępnych obradowało zgromadzenie nad odczytanemi 
rozprawami nauczycieli Latinika, Schlesingera i JÓz. 
Balezarczyka. Rozprawy były ożywione i prowadziły 
do pożytecznych uchwał, mających na celu rozerawę 
metod używanych w szkole. Wśród rozpraw ponczył 
zgromadzonych dr Zgorzalewież o sposobie używania 
w szkołach ludowych przyrządów fizykalnych w zbior- 
ku Kiedla znajdujących się. W końcu załatwiono kil- 
ka wniosków członków i na tem zakończono 3-dnio- 
we obrady. 

Stryj 31 grudnia, Temu dwa lata podnoszo. 
mo w Dzienniku i chwalono Ś. p. Szczepanowskiego 
dyrektora kolei Arcyks. Albrechta, za dobór urzę- 
dników konserwacji i wyraźnie mówiono, że prze- 
Znaczając p. Huperta do bióra administracyjnego i 
Pomeeniczego, okazał mu wzgląd tem, ze będzie on 
miał sposobność wyćwiczyć się na dobrego urzę- 
dnika biórąwggo, gdyż technicąnych „Die posiada 
wiadomosci, i takowtWą mu priwie obce Po Śmier- 
ci Szezepanowskiego jeneralna dyrekcja kolei Al. 
brechta, bez względu jak zawsze, przeznaczyła pana 
Huperta na inżyniera do robót w Bednarowskim 
przekopie. Przekop ten jest skopułem o który się 
nawet powodzenie kolei rozbija, Jeżeli więc było 
Zamiarem za Jaką bądź cenę zapobiedz złemu, to 
obowiązkiem było Dyrekejj powierzyć ster i dozór 
PS dni] sile inżynierskiej, 

1 ecnie pomimo rodzicielskiej : 3 
cji względem pana Huperta ET gui Drek: 
rzystnie znacznych sum na roboty przekopu — 
odwołano wreszcie p. inżyniera do bióra we Lwowie. 
wiłvo 26. grudnia Dziś zgorzało tutejsze 
obserwatorjum astronomiczne. Pożar, jak donosi Gaz. 
War. wszczął się o godz. 7ej rano, od palenie w 
piecu w górnem piętrze; gdy straż ogniowa przybyła, 
było już za późno do oparfowania ognia. Strata jest 
wielka, z uwagi na zgorzałę tam pamiątki. Wileń- 
skie obserwatorjum załozone przez księżne Elżbietę 
z ks. Ogińskich Puzyninę, kasztelanową móścisławską 
w r. 1758 staraniem uczonego astronoma Tomasza 
Żiebrowskiego jezuity, później zaś przez jego następcę 
profesora astronomji i dyrektorą obgerwat., a nastę. 
pnie rektora uniwersytetu wileńskiego Marcina Odla- 
nickiego- Poczobutta, doprowadzone do wysokiego w 
owym czasie znaczenia, tak, że nie ustępywało naj- 
lepszym tego rodzaju zakładom za granicą. Poczobutt 
przyjmował w obserwatorjum króla polskiego Stani- 
sława. Angusta i cesurzów; Pawla I. i Aleksandra 
I. 4 księdze przygotowanej na 
197 r. napisał własnoręcznie: 


n 


Sala ta zbudowana pr 
prawdziwie piękna. B 


uczonego astronoma w i ; 
kwadratowych Nee p. M. Gusiewa. Sześć 
łużacych za : ymujących sklepienie i 
siażący oparcie środków i 
Gracj R pE ym arkadom i ácienom 
Eorna) LOCHY, postawione wzałnż sali we dwa r 
dy, dzieli ją na trzy prawie ; Az f = 
tanowi głó „8 równe części, a razem 
sta stówną jej ozdob 
04 EA, e Cała posadzka wyłożona 

i tafiami ze azwąd 

s 4 odzkiego kamienia bar- 
dzo trwałego i kształtnię i 
rzedziałach sch ace ALEGO. Szerokie o kliku 
prze tia ach schody, kończące się w pośrodku wscho- 
dniej ściany sali, a otoczone tniaj drewnianą balu- 

p rewnianą balu 

stradą, wprowadzają do środka przestrzeni między 
koiamnami, zkąd otwiera się dla wchodzącego widok 
na rę W portyk ozdobiony dwiema gipsowemi 
figurami, mitologicznych protektorek astronomji, Dya- 
ny i Uranii. Pierwsza z nich trżyma tarczę z popier- 
siem Puzyniny, wychodzącem do połowy z wieńca 
laurowego, druga wspierająca się lewą reką Ia gwia. 
żdzistem półkolu, tzyma wieniec z cyfra A. P. O. 
(Elżbieta Puzynina Ogińska). W środku pod porty- 
kiem widać w profilu „popiersie St, Augusta, a na 
gzymsie wieńczącym pilastry porządką doryckiego, 
wyrobione są z gipsu także 4 znaki gy xu. Z obu 
stron podwojów prowadzących do odniej wieży 
obserwatorjum znajdują si 4 framugi. W północnej 
i południowej ścianach sali, oświeconyci z każdej 
strony siedmiu oknami w przedzia'ach między niemi, 
znajduje się we framugach 12cją szaf z zegarami i 
książkami. W jednem z okien, a południowej stro- 
nie, na kamiennej podstawie amieązez zna luneta po- 
łudniowa, długa 4 stopy, zrobiona, w Paryżu przez 
Cannivett'a. Dodawszy do tego 'unóstwo różnych 
astronomicznych imstramentów i oķoło 30 olejnych 
portretów znakomitych oaób i uezonyjch, można mieć 
pojęcie o pięknej į wspaniałej salij obserwatorjum, 
(Patrz: Wilno 1862. Przewodnik 
kor. Wszystko to zgorzało, nie m 
Ocalić wieży, w której mieścił się r 
emt ara ngijira i nainntrząbniej 


4 zł I a „lc IM 


3 h FE r s h 36 | astronomiczne. Całe obserwatorjum zgorzalo, zdołs. 
mianowany jenerał dywizji bar. Hieronim z Ziemę:|ty]ko wyratować kajążki i mniej kosztowne narzędzi 


Do godziny niespełna jedenastej zrana wieża od stro- 
ny wschodniej mieszcząca w sobie największy tele- 
skop, przedstawiała dopalający się szkielet: Również 
najwyższe piętro, położone między dwiemja wieżycz.- 
kamt wschodnią i zachodnią, było już grzen ogień 
zniszczone į tylko przez okna muru dawiiły się wi- 
dzieć Silne płomienie prawdopodobnie z palącej się 
podłogi. "Wieżyczka zegarowa z niedawno dobn 


Waną u Szczytu altaną ruchomą, były jeszcze 
tknięte. ` 


Poicwamie. W Jasach dóbr Pawłosiowa w 
Jarosławskiem ; zarządzone przez. właścidi 
hr. Wilhelma Słemieńskiego polowanie, 
na d. 28—30 grudnia, a rezultatem. 
262 zajęcy, 24 rogaczy i 9 lisów. "Hawierzostan 
okazał się bardzo liczny i troskliwie prowadzony, 
w każdym miocie widzieć się dały zastósowane zi- 
mowle zwierzyny, tejże niepłochliwość a brak zu- 
pełny zwierząt drapieżnych. 

Gustaw Freitag, Znany powieściopisarz 
niemiecki, autor romansu „Soll und Haben*, pracuje, 
jag wiadomo, nad całym cykiem historycznych po- 
Wieści, które objąć mają obraz żywota i kultury 
Niemieckiego narodu. Cykl ten romansów ma ogólny 
tytuł „Die Ahnen*, a obecnie opuściła prasę piąta 
już z rzędu powieść pod tytułem „Marcus Koenig". 
Wspominamy o tym najnowszym nmuiworze Freitaga, 
bo akcja jego odbywa się w Torunin ha początku 
XV wieku, kiedy miasto to należało pod berło 
rzeczypospolitej Polskiej. Bohater powieści Mazek 
Koenig, patrycynsz toruński, bierze sobię za cel žy- 
cia oderwanie Torunia od Polski i przyłączenia go 
do Brandenburgii. W tym celn Konspiraje z księ- 
ciem Albrechtem i przebywa najrozmaitgze przygody 
i niebezpieczeństwa dla swej idei, która mimo całej « 
aureoli, jaką ją oioczyć usiłuje Pd niczem in- 
nem nie jest jak zdradą i buntem przeciw prawv- 
witemu monarsze, Pod względem ar;styęznym utwór 
to bez wielkiej wagi, który niczem nie dorównywa 
dawniejszym pracom tego autora; pod względem hi- 
storycznym jest to stek przekręceń i fałszów, które 
nie uszły nawet niemieckiej stzonniezej krytyce. 
Freitag milczy o ówczesnym stosuns» książąt bran- 
denbnrskich do Polski, nie istnieje dla niego wcale 
fakt, że książęta ci zrzekli się kilkakrotnie uroczy= 
ście pretensji do Torunia na rzecz Polski, której 
byli hołdownikami. Uporne a rozmyślne zatajenie 
tego stosunku lennego wydało się śmiesznem nawe 
w gaimych Prusiech, a krytycy niemieccy nie szczę: 
dzili Ereitagowi z tego powodu docinków i aluzyj, 
krórych powtarzać nie chcemy, 

Pierwszą ofiara wojny turecko- 
moskiewskiej. W małej miejscowości Zeleznik. 
w komitacie Sarocz na Węgrzech, podczas gdy dnia 
29. zm. dzieci bawiły się w wojnę „moskiewski tv- 
recką*, naczelnik armji moskiewskiej rzucił z taką 
gwałtownością kamieniem na swago przeciwnika , że 
pocisk wpadłszy przez otwarte drzwi najbliższego 
szynku , ugodził w głowę szynkarkę, która niezwło- 
czn e ducha wyzionęła, Nieszczęśliwa Bozostawiła 5 
drobnych dzieci. | i 

Nzezególma dobroczynność. W- 
nazwiskiem Perzon zostawiła w Marsy!ji legaf'! 
noszący 85,000 franków, aby za te pieniądze 
założoty SZpital lla chorych psów j koni! Tes 
ist -przez "poyakicgo  netgyjwuza Me 

Charaktery:tyka Milana. W 
Corr. czytamy eo następuje: Przy Gale; afer 
stanawia najwięcej -ta okoliczność, Że chociaż 
wydarzenie o godz 12ej miało miejsce, Książę 
o całem wydarzeniu do godz. 6ej wieczorem ul 
wiedział i dopiero uwiadomionym został przez 
jego kuzyną pułkownika Katargy, który o 
tym od tutejszego agenta rumuńskiego się dow 
Złość na nie miała granic, zwołał nat 
radę miristerjalną, powiedział Risticzowi i j 
legom, że jch winą jest to anarchiczne poł 
żeby SIę im zupełnie słusznie należało, aż 
monitory angtrjackie rozstrzelały. Potem m 
dymisja ministerstwa, wysłanie jeneralnego ady 
Pratics i ministra Risticsa do Wredego, jakot 


ke udzielona w formie żądanej przez gal 


| Cesarzowa Indji. Londyńskie Tim 
mieszczają olbrzymi telegram z „obozu cesarski 
w którym Znajduje się szczegółowy opis przygo! 
do uroczystego ogłoszenia w Delhi tytułu „ce 
wej Indji,“ którą, jak wiadomo, jest teraz k 
Wiktorja, Oto treść rzeczonego telegramu: Dni 
grudnia wszystlo było już gotowe. Miasto nami 


lej Głaekwara, którego srebrne armaty ściągają tł 
ciekawych. Najoryginalniejszym jest obóz Maharaj 
z Kaszmiru. Jest on. mniejszym aniżeli innych ki 
żąt indyjskich, ale za to wszyscy jego ludzi 
ubrani z okazałotcią niesłychaną i prawdziwie | 
barzyńską. Namiot księcia jest zrobiony z najpiękw 
szych szalów kaszymirskich. Obóz wicekróla% 
największy. Pomiędzy namiotami, w których 
szkają dygnitarze i goście stoją działs. Cały 
obóz wraz z innemi, urządzonemi przez gubernat 
pojedynczych prowincyj, jest prawdziwym ogrogem 
zaczarowanym. O trzy mile od obozu wicekróla, 10Z- 
ciąga się dolina Dahearpore, na której na gam nowy 
rok nastąpi ogłoszenie tytułu cesarzowej, Aby ani- 
knąć możliwych nieporozumień, każdy kgiąyże będzie 
miał osobny wchód do miejsca, które dlhú yzna- 
czono, s 
Śmiała kradzież. Ciekawą ilustrac. owej 
„jenjalności*, z którą złodzieje po większyc® mias 
stach amerykańskich wykonują swój przemysł zbro- 
dniczy, jest następujący autentyczny wypadek = W 
pierwszych dniach grudnia zr. kilku takich kav ale- 
rów otworzyło wytrythem frontowe drzwi kanra 
domu handlowego Gones-Rionda & Comp. w Nowym 
Jorku. Wkrótce potem zatrzymał się przed frofito- 
wemi drzwiami kantoru duży wóz towarowy, m [is 
rym prócz woźnicy siedzieli dwaj mężczyźni. CH u- 
dali się niezwłocznie do magazynu , znajdującego się 
na pierwszem piętrze, rozbili drzwi i zaczęli wyno« 
sić na ulicę skrzynie z wanillą, Zuiósłszy w ten Spo- 
sób znaczną ilość skrzyń, przystąpili do ładowania 
niemi wozu, przyczem jeden z nich doby! notatki i 
ołówka, i udawał jakoby notował ładowane toflhry. 
Gdy już wszystkie skrzynie znalazły się na “rie, 
drugi wręczył tamtemu sty „okspedjująceme. somi- 
santowi* poświadczenie nalefytego odbiorn. Nóstęp- 
nie wóz odjechał, a złodzieje oddalili się, zarikną- 
wszy paprzednio napowrót frontowe drzwi ksntora. 
Cała ta ich czynność trwała čo najmniej godzinę. — 
Tymczasem tłumy ludzi przechodziły mimo, nikt je- 
dnak nie domyślał'aję talg otwartego rabunku, gdyz 
sposób „ekspedycji“. tow był zwykły i niczem 


jo- |nie uderzający. Strata w ten sposób obraboy;anych 


wiaścicieli wynosi przeszło 600 dolaró ` 
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moją „Elegją* a drzeworytami mającemi być jej 
lawowski ogd|obwodowy udwiadamia Jo- | kfją, uprzejmie proszę redaucje innych pism krajo. 
1a, na żądanie Viogla wydany został przeciw ch, tak stołecznych jak i prowincjonalnych, o ła- 
<az zopłaty sumy 154 nl. 99 ct. Huratorem ukawe powtórzenie tego listu. 


został dr, rojicz. — Sąd obwodowy w w”. r 
i A Cyrańskiego (i Franciszkę Ufając, iż szan. pan zechce zadość uczynić memu 


in urzędową (Gaz. Lwow." z d. 2. bm. 


DZIŚpNIK POLSKI 
| 


słomy owsianej 
słomy pszennej 
23 Z słomy jęczmiennej 
24. Z kartofli 

25. Z buraków 


największe powagi ogrodnicze zalecane posypy- 
wanie grzęd szparugowych nieoczyszczoną solą 
kuchenną. Wiadomość tę polecamy uwadze zie- 
mian, posiadających szparagarnie. Sól należy 
rozsypywać po zniknięciu śniegów, z końcemmar- 


| į 
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się wdawać w żadną dyskusję, a mianowi- 
cie mniemali, że nie mogą dopuścić dysku- 
sji nad sprawą organizacji żandarmerji lo- 
kalnej przy pomocy obcej, nad ustanowie- 
niem i atrybucjami międzynarodowej komi- 


st : nna. W Ber-|cą, nie”można przywołać nieudolności i braku wpra: | 5. Z wyki w ziatnie 33 10jobniżył się do minimum, jak na pierwszej. Ró- “tambu —_ styczni rę 
mokait TRIA D pensjonowany | wy, zbýt liczne bowiem i wymowne dowody swej siły | 6. Z siemienia Inianego 32 60|źnica zaś zbioru między parcelą drugą i trzecią |7 A e si e N 
oi adimnik Karo) baron Urban, jak po- | dało już nieraz nasze drzeworytnictwo. T. Z grochu ye 28 60|tłumaczy się tem, że zanim na drugiej utworzy: We 427] y. J 5 ej.) 
a i WIG skutkiem nader opla- Dodat do tego muszę, iż drzeworyt w Kłosach| 8. Z mąki kukurudzianej 14 40jła się jaka taka ilość azotanu wapna, na trze- czoraj peinomoćnicy mocarstw otrzymali 
z f ych. Zmarły jenerał zo- został {umieszczony bez m zezwolenia. P 9. Z kiełków słodowych 38 —|ciej tymczasem saletra już wywierała swój wpływ każdy z osobna komunikat o kontrapropo- 
stawił nieskończenie przykre wspomnienie o dzia- raszam przeto szanownego pana o zamieszcze- |10. Z otrąb pszennych ke 26 30 | hygroskopijny. zycjech tureckich. Zebrali się dla rozpatrze- 
ość swojej w r. 4848 |w Siedmiogrodzie. W r.|nie w/Wieku obecnego listu, w którym podaję do|41. Z mąki pszennej pośledniej 26.40) Sól kuchenna, zwłaszcza nieoczyszczona, ró: |nią takowych u Ignatiewa, i zgodzili się na 
859 ył komendantem w |Weronie. Odebrał sobie | powszęchnej „wiadomości , iż na przyszłość żądać bę- 12. Z mąki pszennej średniej | 25 80 |wnież wielkie może pod „tym względem oddawać to, aby utrzymać w cał $ dE AR m 
cie 1 Stycznia z rana, wlmajętej karecie, W któ. |dę, łby żadne z pism ilustrowanych warszawskich 13. Z mąki pszennej wyborowej 16 — | usługi. „Kładziemy nacisk na sól RIGOCZYSZCZO: | konfer Silopi zisia: db ł U prog 
się był odwieść db wojskowego į szpitala | nie ypuszczało na widok publiczny reprodukcyj z 14. Z mąki owsianej 14 80|ną, bowiem w niej zawarte są dwie substancje aaa YJnY: zisiaj odbyło Się czwarte 
zlego. Woźnica słyszący w degize huk. są-|mych prac bez uprzedniego ze mną porozumienia się 15. Z słodu śrótowanego 14 30 wielce hygroskopijne, chlorek magnez i chlorek p:enarne posiedzenie konferencji. Margr. 
coś się zepsuło w karecie i zwojnił koniom |i bey poddania memu sądowi próbnych egzempiarzy |16. Z mąki Jeczmiennej 13 50| wapnia, a zawarte w ilościach niewielkich, prze- Salisbury wyraził zapatrywanie pełnomo- 
)oplsro gdy stanął rzed braia szpitala, | drzeworytów, zanim takowe w pismach podane zo- 17. Z koniczyny (siana) 20 26 |to dla gleby nieszkodliwych, a natomiast hygro- eników na propozycje tureckie. W toku 
śię ka osłapieni- rjezmierneriu, żo to p. |stam. Pragnąc przytem gorąco oczyścić się w oczach |19. Z siana łąkowego 13 80 |skopijnością swoją nader pożytecznie działają: | rozpraw reprezentanci Turcji wyliczyli wszy- 
łeb gobie wówczańł wypalił. ` całĝ publiczności z ubliżającego mi przypuszczenia 19. Z łodyg bobu 9 30|cych. Temu to wpływowi zapewne przypisać stkie te punkta d = . 3 ) 
5 0 ptnieniu jakiegokolwiekbądź podobieństwa pomię: | 20 y grochowin 8 10|należy, tak gorąco w ostatnich czasach przez p + Co do Których nie moga 
Z 
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mim wytoczhno pozew *|żądaniu, proszę o przyjęcie wyrazów itd. | 26. Z brukwi — | 0a lub początkiem kwietnia. (Dok. n. ź 3 ść ; 
Sięrnogi Peika P: nemysla poż Henryk Siemiradzki. |27. Z turnipsu 90 ) i nad powiększeniem Serbji. Pełnomocnicy 
Zanan Adm „AB tra ge i ik d 28. Z marchwi 90 Sprawy gospodarcze i handlowe mocarstw zapytali Turków, czy oświądcze- 
chi sjowej psc na strawne dla Kroni a Są owa. Pierwszy to raz, o ile wiemy, przedsiębrano y g p À | 4. 4 i nie ich ma by é uważane za równające się 
ók bi za objad 12'/, vt. — Sąd kra- (ut), Repertoar rozpraw sądowych w tutej- w tym kierunku doświadczenia i zebrano tak Kraków 2 stycznia. Dziś o godzinie 10-tej rauo kategorycznej odmowie ? Turcy odpowie- 


odbyło się piętnaste losowanie pożyczki miasta Krakowa 
w obecności drugiego wiceprezydenta miasta dr. Weigla, 
radców miejskich Gwiazdomorskiego i Mendelsitrga , o- 


wyczerpujące cyfry. Zdumiał się świat rolniczy 
angielski, dowiedziawszy się, że np. nawóz z 0- 
trąb pszenuych ma wartość 14'/, razy, a nawóz 


dzieli na to, że muszą się z tem odnieść do 
W. Porty.i 
Najbliższe i ostatnie posiedzenie konfe- 


-|szym sądzie karnym ód zwykłym trybunałem w 
| wniesionego, 0, - stycznia 1877 r. odbyć się mających: 
porządek zaspokojenia wierzycieli z c>ny 4go Maciej Chart i Maria Soroń o kradzież; 


imiejowi Frankowskiemu , Beili 


wie załłiadamia, że w skutek pozwu Heii 
ałowi. ak rapon wniesionego, 0 ik af, 


ści pod 1. 56%, ustanawiającej, umieszczo* Ad ick z makuch rzepal h 24! więks dq |787 notarjnszów pp. Muczkowskiego i Goebla. Wynik lo- 

ai > j -|5, omarnicka i Abraham Hoch kra- l pakowyć h razy większą 0 CA, R F : > 3 

EE maA EENI ians aasa, amina Komag t Abraka aso, o, area e aaea Tay. 0 złej owuoka [rza Jon saramas maj Wo czosnek dia yystachania deldi 
rh A i , o| SZĄ A Na a b i 

„ dr apimiiikkiego. 4 Ivan Mazan, Iwan Haniewicz i Feliks Stankiewicz | wiedziano oddawna, lecz nie przypuszczano, aby r. 12780 wygrał 35000 złr., nr. 29888 wygrał 3000 |tywnej Odpowiedzi Turków. 


tak wielką była. zl, ur. 58239 i 49919 wygrały po 500 złr, 

Pp. Lawes i Vólcker kładą jednakże nacisk | . Następujące 116 losów wygrały po 30 złr., mianowl 
pewnym zmianom. Tak n. p. zwierzęta młode 11473 49208 35909 725 30560 70247 56358 26643 19378 
przyswajają swemu organizmowi więcej substan | 70777 45710 20251 48385 30534 12740 49718 42530 43635 
cyj mineralnych, dają zatem nawóz mniej cenny; 9868 22995 63586 37880 45733 26022 50168 43705 10051 
toż samo i krowy mleczne. Zwierzęta opasowe 21811 37220 10178 32975 47472 34054 22881 37164 57326 
dają nawóz najlepszy. 32309 19364 32058 48586 73815 14468 49215 48138 17411 

Na większe lub mniejsze obniżenie wartości | 34969 40384 74901 10611 55134 7775 67717. 71249 48836 
nawozu wpływają oprócz tego różne okoliczno- 18428 13490 15294 16382 36259 49145 9127 28785 57856 
ści. Przy pusaniu inwentarza na pastwisku i |69837 95654 20654 348 40741 5973 32259 48082 57299 
ugorach, nawóz traci do połowy wartości ; przy 30107 6491 65807 3485 36737 32286 50038 11892 62626 
karmienia w szopach nakrytych lecz otwartych 27763 49172 258162 14323 27832 29959 80558 11518 30133 
i skąpej ściółce traci się 25", wartości; przy |28926 71799 7956 8962 28918 55066 49646 21441 66765 
karmieniu w budynkach zamkniętych i ściółce |31067 4868 51240 25463 42866 40522 16992 60917 56093. 
z długiej sieczki strata wynosi najwyżej 5°[. Kraków 2. stycznia. Z powodu święta Nowego 

Nader niska wartość nawozu z kartofli, bu Rokn nie było targu zbożowego w dniu wczorajszym na 
raków i w ogóle roslin okopowych, jest wska- granicy Kongresówki. W skutek wczorajszego święta, do- 
zówką, iż paszę tego rodzaju należy zasilać do- wóz zboża na dzisiejszy targ kleparski był niewielki. a gdy 
detkiem innej, jak np. otrąb, ziarn strączkowych |Í kupców zagranicznych nie było na takowem, przeto 
lub makuch. Słowem, tabela powyższa wiele po: |7"h i obrót był słaby. Piękne gatnnki pszenicy celnej i 
żytecznych myśli rolnikom nasunąć może i dla- Jgozmienia znajdowały jeszcze odbiorców, poślednie ga- 
tego, uznając wielką jej doniosłość praktyczną, tunki były zaniedbane; żyta pięknego bardzo mało do- 
umieściliśmy ją tutaj. wieziono na targ, gorsze zaś gatunki były zauiedbane. 

Nie mniej ważne są doświadczenia pp. Lā- Owies w skutek większego popytu płacono o 25 centów 
wes'a i Gilbert'a nad działaniem hygroskopijnem | *Iżei- 
nawozów, zwłaszcza mineralnych. Dotychczas, Płacoso pszenicę żółtą za 100 kilogramów złr. 10 do 
przy użyciu soli potażowych, amoniakalnych itp. | 1150, czerwouą 1050 do 12:—, białą, 1.50 do 12:20; żyto 
miano na oku przedewszystkiem zasilenie gleby | Piękne p | kie za 100 kilogr. 930 do 978; Żyto podol- 


Po posiedzeniu marg. Salisbury zrobił 
wizytę W. wezyrowi. Dotychczasowy gu- 
bernator Krety Raufpasza zamianowany mi- 
nistrem narynarki. 

Stambuł 1. stycznia. (Również spó- 
źniony). Corr. Havas donosi: Peň omo- 
enicy tureccy oświadczyli dzisiaj, że . ietyl- 
ko nie mogą przyzwolić na dyskutowanie 
pewnych punktów, lecz ich kontrapropozy- 
cje różnią się zupełnie od propozycji mo- 
carstw, które są w zgodzie ze sobą. Igna- 
tjew miał oświadczyć na dzisiejszem posie- 
dzeniu, iż nie może wdawać się w rozbiór 
propozycyj tureckich. Inni pełnomoenicy mają 
podzielać to zdanie. Posiedzenie czwarizowe 
konferencji będzie prawdopodobnie rozstrzy- 
gające. 

Telegramy zbożowe. Wiedeń 2. stycznia. 
Okowita pr. 10.000 liter-peroent złr. 3225. Budapeszt 
2, stycznia, Pszenica (75 kilogr.) 12:70 na wiosnę 00' 0. 
Berlin 2. stycznia. Pszenica na kwiecień-maj 22800. 
żyto loco 162.—. okowita 55:40. Szczecin. 2 stycznia. 
Pszenica na grud.-sty 227 50, na wiosenne termina 0,600 
rzepak 359'—. 

Wiedeń d. 3. grudnia, 10 godz. 45 min. 
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==" i == |o kradzież; Julja Koler o wyst. z $. 335; Piotr 
Dział literacko a Eko areni ortilo ; 2 Ajin Czaszek 
Pe. kd 2 R ń 110 BP ei znał, aniszewski o gwałt 
dw an <- Ay e publiczny; o kradzież: Piotr Jasiński Iwan Lizan, 
igurował teguro SRO koncertowy | 7550 Elzner, Teofil Melon, Wawrzyniec Tomas, 
kk: chłopczyk przedstawił nam się jako » Aba PRE Ettla Silbinger i Lazar Terenta; 
w ledbiczoną przykzłość mający przed Bo- 10. o ciężkie uszkodzenie ciała : Józef „Drzazga, 
"ra TE poznać, że przez Dmytro Grrich i Hryńko Świstun o kradzioż: Jan 
adznicza kia ku- Kuziemski, Eeliks Barawicz i Michał Tuczak; — 
mi Włonieka nie przy- 11. Abraham Majer Katz o bankructwo ; o kradzież: 
YUSZO myśli kompozytorów pojmuje Jędruch Pałaszowany, Iwan Horoszko i Rozalia 
glebo i -ucus utworowi umie nadać właściwy Małachowska; Michał Pomorski o ciężkie uszke- 
argir. 1 ocboikę ma bardzo wyrobiorą, a uderze- dzenie ciała; — 12. o kradzież: Józef Derkacz, 

i Isak Leib Rogen i Joel Kessler; Iwań Byłeń o 


kk na iod i si a" , 
* tak mio % taż t MEAR nadużycie władzy urzędowej; — Jan Gryglarzewski 


EAT. o j ga Ab “|o gwałt publiczny; Józef Mazur o ciężkie uszko- 
zaa żle Zona ai A nia: Bei Gaj o krzew; Benko Oniryakajio, "Aa 
cznie zgromadzo liczność każdy trudniejszy pa- | toni Tra i Mikołaj Hrycak; — 15. Michał Szuba o 
saż magradrała huczńymi oklaskami Powodzegie oszustwo; Fedko Wowk o wyst. z Ś. 335; Isak 
oznał R., powinno być dla niego zadliątą Józef Sand o ciężkie uszk, ciała; Iwan Drymka i 
ej. gorliwej pracy nad sobą, a to tem bar | Wojtko Nowacki o gwałt publiczny; — 16. Ludwik 
asi OE nie ma widi warin " |Nowicki o sprzeniewierzenie; — 17. Józef Kowal i 
Y J: Patykowski o kradzież: 19 Katarzyna Onyszkiewicz 
Henryka Siemiradzkiego otrzymał Wzk|o wyst. z §. 335, Gittla Spritzer i Chaje Meller o 
*ski list następujący: 4 | oszustwo ; — 20. Nastka Koral o ciężkie uszkodz. 
Rzym 22 grudnia. ciała; — 22. Wasyl Zdril o nierząd przeciw na- 
Szanowny Panie Redaktorze ! turze; Selig Perl o gwałt publiczny; 3 lutego Eu- 
| mie wiem doprawdy czemu bo przypisać, iż ty- geniusz Gromnicki o sprzeniewierzenie . 


lec mtszych drzeworytników nierąz tak biegły i chju- s. i e Š 3 A F ; SE. 

A % > i 86 Rak, tkami mineralnemi, mniej nawet dbając | skie za 100 kilogr. 9:— do 9'40; jęczmień dla brow. za Unionsbank . —— Banku F. Austr. —— 

bnie przyczyniający się do rozpowszechnienia imienia 1 i EIA jaxa J 100 ki d J0 ki p BN i 8 ó o 
A j 5 4 kilogr. 840 do 8:80; kilogr. Vereinsbank . —'— 20-frankówka . . 9.29 

E owon kraju iied grañicy — rylecs 40a Dział r olniczy. o wpływ fizykalny użytych substancyj. Tymcza gr o 880; na paszę za 100 kilogr. 760| » Ver Pey d 


do 830; owies xa 10! kilogr. 8-— do 8'50; groch 850 do 
11:—; fasolę 8 — do 11*—; koniczyne białą zł. 65- d 
85—; jagły —— do —*—; tatarki 7— de —'—; proso 


—— do ——, 


sem z doświadczeń owych okazuje się, że — w 
niektórych przynajmniej wypadkach — dobro- 
czynny wpływ soli mineralnych przypisać należy 
giównie ich hygroskopijności, tj. własności przy- 
ciągania i zatrzymywania wilgoci z powietrza. 


A EP  -<—M 
Pp Lav.es i Gilbert robili przez lat trzynaście, Ostatnie wiadomości. 


zjednal sobie uznanie śsyietnemi drzeworytami z dzieł 
Jana Matejki i kilku malarzy monachijskich , 

 Pisu2cza się zupełnie, ilekroć chodzi o zapoznani 
pliczy "ści z memi pracami. Z bardzo nielicznemi 
japo. „Zburzępie Sodomy“ i “Rzeź niewini 


Jaka jest wartość „pieniężna“ nawozu, 0- 
-|trzymanego z tej lub owej paszy? Oto pytanie 
-|nie małej wagi dla rolników, i, którego rozwią 
j-|zanie wiele praktycznych wsjszówek w sobie 
jose Mowurzystwo Inite gogikiskie | fłryuż 


Telegrafowane kursa wiedeńskie, 
Wiedeń d. 2. stycznia, 2. godz. 35 min. 
Akcje Banku Fr.-A. —— Ungar. Ostbahn . . 41'— 
n  Wykios. Krod, IID ż5 Galic, Inuemnizacja. 8275 
Ang.-Austr. B. 7475 1864 Losy . . . . 131:— 


n 
ych zresztą nie przywiązuje wielkiej icultur Society) pojąło całą ność tego Zar |od roku 1856 do 1870 — ; "ab à i „ Umonsbank.. 57'— Fran.-Hung.-Bank . —— 
Ri ” ia, i Ą ; — próby na trzech par- Telegramy_umieszczone poniżej, a mianowi- Kolei Kar.-L. 20450 Verkersbank . . . 79— 
s "+ = b R. po ) Tek x sę TERN 3 chemików i fi- | celach łąki, z których jedna nie była wcale na- |cie nasz rin A wana kod oiżacy z bar- ; „n Północna, 179*— Tureckie Losy . . 18:59 
oryty z moich obrazów począ ki » ogów, Yólckera P 4 j | zbadania grun- wożona, druga otrzymywała nawóz mineralny i| dzo dobrego źródta, przedstawiają położenie| * »  Połudn. Ri Baubank-Aktien . . = 
micy“ są tak „niedbale wykonane, iż ujmę nego tej kwestji. o wielm próbach, doświad- sole amoniakalne, trzecia takiż sam nawóz mine- |rzeczy w nowem Świetle. Mocarstwa obstaj á » Alfödsk. —*— Stsatsbahn . . . . 283— 
nić mi moe: i wprowadzać w błąd publicz niach, analizach i t. d, którę cierpliwym U- |rglny, lecz sole amoniakalne zastępowała saletra |przy swoich żądamach, Turcja zdj z dą „yk |. w CE NOŁ 3 ARKA, „2 
yh seurodukcyj wnioski o orygin nym przeszło rok czasu zajęły, panowie La chilijska (sodowa), substancja, jak wiadomo, na- |nowczością odrzuca Na ustępy z elaboratu kon- > s Węg.P. 8650 Węgierskie Losy. . 10— 
ciala. z "m ai Völcker ułożyli tabelę, którą poniżej po- | der hi Kogi MWióR z lat t : l š PY 4 ? » » " Rudolfa 99-75 Reichsmark . . . 61-05 
4a , ó er higroskopijna. biór z lat trzynastu okazał | ferencyjnego, które uwłaczają jej stanowisku pan: | ry” sgh 
rreg tych repradykcyj zwiększyły obecnie jemy. bić rezuliaty następne: "W ala n. p. utworzenie korpusu Zandar Wiener Bavgesikij iy Eg Botayjekio Banknoty 152 
si k = i i f $ B: - í 5 . p. i P ienie: stałe. 

48 A Ch. „Biegja „5 be trz Mavra jElodmiy zr Aa „2 parceli nienawożonej otrzymywano To-|merji. Jutro nastąpi ostateczne rozstrzygnięcie Lwów d. 2. stycznia. 

1 a aa Sina A Które Z OWĄ BUCZELÓNIA m ya i . |eznie w przecięciu siana 223%, cetnara. całej sprawy. O ile wnioskować mozna z dotych- |J. dług pań. w bank. 6145 Londyn . . . . . 12985 
czyć pomiędzy sobą o alme pierwszeństwa| _ Wartość pieniężna nawozu w każdym kraju Z parceli nawożonej solami mineralnemi i |czasowego zachowania się Porty, rząd jej niepo 3 „mozen S600 Soro a © | | 992 
ględem brzydoty i nie tobieństwa do orygi- jest różną; ceny angielskie są bez porównania | ąmoniakalnemi 523/, cetnara ustąpi, a wtedy zależeć już b dzie yt 4 M. Renty w złocie . r10 20-frankówka . . . 992 
Zaiste, trudno uwierz, aby pisma mające naj wyższe Od naszych, a i u nas, w każdej niemal Z parceli nawożonej solami mineralnemi i |skw. czy wojna ma. z: ! N NA rż. | ogr OST ro ChaB : 6410 

/ i i , i i licy kraju, inną cen ó iada. D J erain y, czy wojna ma zaraz wybuchnąć. Zawie-| Akcje banku narod. 8I9— 100 Reichsmark . . 

zapoznawanie publiczności z | naszy h OkO 5 ia , inną ę nawóz posiada. Dlatego saletrą, 57*/, cetnara. szenie broni obowiązuje Turcją tylko wobec Ser- Akcje banku kredyt. 14140 4 

tów i kształcenie jej gustu, mog'y 2 BE | tezgpo Pi e Z Ski jakie znaleźliśmy w W roku 1870, który odznaczał się brakiem |bji i Czarnogóry, z któremi w rzeczy samej Wal- 
/baczność na wykonanie popa ę m SprawoZćan m AA pa chodzi nam | deszezu, rezultaty były następujące : czyła, ale me wobec Moskwy, z ktorą w wojnie Przyjechali do Lwowa dnia 2, stycznia. 

fmu celowi mi umieścić robotę tax niesumięnga, głównie 0 wy Pod” M mi Wartości Z parceli pierwszej otrzymano 5%, cet- |mie była. Wojna może zatem wybuchnąć nawet Hotel Zorza. K. hr. Badeni z Rzeszow», W. hr. 

uwłaczającą godności sztuki. Zanadto dbam o jr |różnych nawozów. Pod wyrazem „nawóz“ rozu- | tnara. mimo zawieszenia br oni Romer z Ocieki, W. Ciepielowski z Suszczyna, Z, Długo- 
ziomków, abym mógł obojętnie pozwalać nadhl|mieć należy w tym razie same (tylko ekskremen- Z paroeli drugiej, 29:/, cetnara. z a ii łęcki i M. Woronow z zakordonu, A. Zakrzewski z Wik- 

bzpowszechnianie karykatur, mających przedsta- | ta stałe i płynne, Rie Zas a a Stajenną, to z parceli trzeciej, 56%, cetnara. Telegramy „Dziennika Polskieao.” aj Z. Geber z Berlina, K. hr. Karwicka 7 za kor- 
moje dzieła i abym nie podniósł publicznie gło- | JEst odchody pomięszane ze śció ką. Dla łatwiej Tak więc, przy użyciu saletry, otrzymano, g y ” nnika Fo skiego. onu. 

w mej obronie. Nie każdy patrząc na drzewory: *zej rachuby przyjmujemy WATGOSO jednego funta pomimo suszy, rezultat prawie równy zwykłe- Stambul 3. stycznia. (pr.) 8y- 
4 omy, li się, iż Kezmyślne, zyzowate, w grymaszące | szterlinga na 10 złr., wartość szylinga na 50 cent. |mu. Nie należy sądzić, że wpłynęły na to tuacja znowu bardzo maprężvna, Do ADWOKAT 


twarze | ywsadzane oczy, ręce bez kształtów, drape-;(nie cnodzi tutaj bowiem o różnicę kursów 1 składniki saletry, a mianowicie azot, gdyż par-|przydłużenia rozejmu lgnatjew przy- r . 

uje niezrozumiaug, słowem, iż wszystkie te wady wo- | drobne ułamki) Cena odnosi się d0 jednej „tonn“ | oela druga jeszcze hojniej tym pierwiastkiem | wiązał warunek, że Porta w zasadzie i 
lająch o pomstę Ñ ciążą wyłącznie na sumieniu panów | czyli 25 cetnarów nawozu. > była zasiloną; przeciwnie, pb. Lawes i Gilbert | zgadza się ma propozycje konferen- T yomi (WTONS N 
drze” orytników b(a może i rysowników na drzewWee, Otóż wzmiankowana tabela podaje cyfry na- |są zdania, że do obfitości zbioru przyczyniła się cyjne. RK'orta ourzuciia tem warunek, 


chociaż w mniejszym stopniu) nie chcących pamięthć | stępujące: . przedewszystkiem hygroskopijuość saletry, a na- | dta tego przydłużenie rozejmu jest przeniósł Swą kancelarję 
ani gÅ zasadniczych prawidłach sztuki, ani o obowiąz- Jedna „tonn“ nawozu warta jest:  złr. et. |stępnie azotanu wapna, tworzącego się w glebie |zakwestjonowane. do kamienicy p. p. Boborych (gdzie sklep 
zględem publiczności i dobrego imienia arty- i. Z makuchów rzepakowychj 40 — |z saletry, a jeszcze silniej miż ona przyciągają: Belgrad 3. stycznia. (pr.) Kon bławatny p. Wojczyńskiego) róg ulicy Ha- ( 
v nie godzi się szarpać i stawiać po. prz , e Z makuchów lnianych 40 50| cego wilgoć. I na drugiej parceli utworzył się |gres wychodźców belgradzkich po- lickiej 1. 11 i wekslarskiej l. 9, na 2 pia” 
m nosćj, Mówię „niechcących*, bo na uspra-| 3. Æ soczewicy 34 70|z rozsianych po niej nawozów azotan wapna i|stanewil ogłosić niepodległość Bul- tro ; wchód z Wekslarskiej. 
jed Podobnego obchodzenia się z :-44 p> 4, Z bobu 33 40 on to spowodował, że pomimo suszy; zbiór nie garji. 
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4w, z Izby handlowej. żądają, płacą 
nia 2 stycznia. 


żądają płacą 
ijh 82 —| 81 — Zakładu kredyt.węgier. 
» „| © —| — —|Banku franko-austrjac, 
ptr |106 ©OJ1IO6 —| „ franko węgiersk. 


żądają | płacą Nakładem księgarni L. 1215, 3398 


se s= | popiera Í Gzajkuwski go Okucia Asystent m praktykant Ważne (lą gOSDOLATZJ. 
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6%, węgierskie 
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E. „ Domen pe zł.|140 50140 - | „  galicyje. dla han. każ we Lwowie a i > i pa u Lo daiiąia dcierżąwy, jon- 
Tip. gala 2001 215 Pożyczki | Lale iprz.w Krakowie e „wyszły 3880 4-7| W celu zabezpieczenia dosta-| znajdzie umieszczenie. w aptece | pod l. 384i, ulica odzamate, wę Jawor 19. 
Kred.gal. a 200 zł.|216 Losy rożyczziMOku 1859263 50262 50 Banku krajowego gal. NOWE TAŃCE wy mj dia tutejszej 4 iKocmaniu. 5:0 s.19 |aalełarka „Obampióne pod baM ijra 

— 4 56 25 wie - ky A. Ą | W M w $ ; 4 at 
: E M, Medno h wiedatdiasira Powitanie karnawału + i izraelickiej pu- | ——>———4+——«| "mi warnnkami, F.1-3 
16 zb|!j, losów |pożyczki austrj. tu płodów leśn. | , pliczności, tudzież stacjonowa- a ą 
85 00 zai] > AO odd: —| a obrola ogól = ł Sł na Tor ian nem być mo ce wska mięsa Andrejewa z Moskwy RZ | 
86 BO|Losy pożyczki z r. 1864120 50130 —| » Wia obrotu ogól.| z5 | 74 — ułożył na forte y 84 Ska, mię M" Tylko radykalna kursc'. cho- 


© 
2 
c 
a 
1 
£ 
g= 
o 
w 
te 
e 
x 
4 
8 
4 
EJ 
[=> 
© 
SE 
© 
= 
© 
a 
> 
e 
|-3 
= 
pa. 
z 
© 
aj 
£ 
œ 
N 
[--) 
L-A 
Dm 
e 
£ 
-$ 


znany skład herbaty karawanowej po 


wołowego na czas od í. lutego 
Wincenty Panek, 8 8 wr „3, 4i b funt, poleca 


Q rób tajemniczych zabezpiecza ¿d wielu 


i i ciężkich słabości na przyszłość, Tako- © 
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0 e rebrom w, . | ——|— — Bliższych informacyj zasiągnąć można | -„AWEIPIE= mechanik. [poy trennt o Ea 
> 75/122 20B. pań, Niem. za 190 m.| 62 05, 61 9> w miejscu lub u Dra Łobaczewskiego, Kwieciński, we Lwowie, ulica Akademicka, 
68 50iRubel pep.. 1564 15 adwokata w Przemyślu. 8401 2—3 burmistrz, 5360 3--0 w Hotelu Głsorga. Pols. 


} 
i DZIENNIK POLSKI. 


afty berlińskie na kanwie, Peneloppe, Jenny amy rzeźbione, wiszadła i postumenciki, naręczniki |Y'zory do robót friwolitowych zaczęte i skoń- DOS do Kwiatów, liście, średki, owo% bi- 

i na suknie robotą aplikacji zaczęte, skończo- na suknie, na klucze, pod zegarki, na gazety, czone wraz 2 wszelkiemi dodatkami, mia- bułki, batysty, farby w proszku i mats 
28 /mandurowane, jakóto: ornaty, stały, dywany, | książki i papiery, kasetki na rękawiczki, tytoń i cygara, | nowicie: migniardis, point-laces, laces-brait w ko- | prosząc kryształowy i brylantowy prevei agi, 
poduszki lambrequen, dzwonkociągi, kosze ścien- | stołeczki pod nogi i do zdejmowanie owi a me: | lorze białym i czarnym, ecru, creme, ghamois | łyczkĄ mech, kauczuk, trawkę, Wfówalnę zie $, 
ne, torby myśliwskie, bordury do foteli i dywa- | włóczkę berlińską, pelę, filozelę, sznelki, kokart Pr | itrapp; nui maltese, fil d'Alsace i płótn> gumo- il biały, żółty, zielony i matura p- 
nów, pasy do strzelb, czapki, pantofle, szelki, pod- | liki prawdziwe, paciorki metalowe 1 kryształowe, Złoto i dkładania: łudki DA © Zóśty, zielony i nat ralny, Szczyp- 
stawki pod lampy, pularesy, sakiewki, znaozki do i srebro do haftu, centki do naszywania, Oraz szutaś | wane do podkxiadanla ; „, szydełka 1 1gl1GZKI pałeczki do odeiskania kwiatów 
książek, mapy, widoki i t. P- złoty, srebrny i iuny. | do robienia siatek. cenach najniższy ch 


poleca znany z taniości nowo urządzony magazy LA K AMIL Ą PRZ 


przy ulicy Halickiej pod 1. 4, we Lwowie. 
RKRKKAAKKKKIAKKKIKAK 
ń 
WEF Kawiarnia Teatralna 
odtąd przez szron timo b 


WYSPRZEDAŻ 


Win francuskich, reńskich i deserowych, Likierów i Wódek. 


Już opuściły prasę: 
KOMEDYJKI 


konkursowe dla A 
Popławska _Grymaśnica ukarana et. 
oni * Lodi Stań" 30 ct. y 
Grabowska „Pracowite Pszczółki 30 ct 
Popławska „Macocha* 30 ct. 3 
Można jeszcze nabyć i dawniej wydane 
Grabowska „Mały naaczyciel* 30 ct, 
Trdehssa „Nassyjnik babuni* KL et 
Porębski „Najlepsze wiąvanie 30 et 
Grabswska „Imieniny mamy“ 20 et, 

Cena razem za obm 2 zł. 


Łaskawe zamiejscowe zamowienia wykonują się jak najspieszniej i najakuratniej. 
całą noc otwarta, 


De jeci 
zaopatrzona w rosmś ft Delikat — Wi dob e iw 
prawdziwy Portèr A 0 też N Liepłą? chnie 


lokal na czas KarNAWALI, PE eye: 


przy ulicy Kamińskiego mr. 5, za gmacbem teatralnym, vis-à-vis WARUKRRRAKKKRKKIRKEW 


restauracji Fedorowicza, składa się z 1 salonu, czterech małych pokojów, 


SMALEC ma paczki. . > > 
SŁONINY wędzonej. . . - 
SŁONINY paprykowanej - 
POWIDŁA słodkie czyste . 
ŚLIWKI tureckie. . . « « 


3405 2—4 poleca j 
handel towarów korzennych 


G. K. NOWICKIEGO 


przy ulicy Czarneckiego pod l. 2, obok hoteln Warszawskiego. i 
| SA ASRINE się na maszkarady, „Pale, a według okoliczności równocześnie na pomie- 


pół kilo 48 cnt., 
43 33 48 39 
w SB » 
3 33 34 3s 
wama o T 


kuchni, piwnicy, strychu, z iządzeniem gazowem i lamperjami, przydaje 


Nakładem szkanie, — Bliższa wiadomość j i CYG 

z e o P "TH P m stróża tamże, który daje łatwe warunki. ARETK 

Ksi arnl Polskiej MIE *: znarozyt zawiadomić P. T. Tarnów. = W Kronice „„Dziennika gr > (CANABI 
egi i Publi-zneść, że dotychczasowe Polskiego** Nr. 295, zamieszczono artykuł 3414 1—2 

13358 wa Lwowie. 3—6 i z Tarnowa, według którego wymieniają EZ | 


mierzkanie mcje do nowo wybudowźneg: z przyczyny zaliżającego się wyboru bur- 
_|domu pod W 1 B ulica Sakramentek prze-|mjstrza moją kandydatarę na tę godność, 
i że dekretem Wysokiego|co mnie powodnje publicznie oświadczyć, 


Wszelkie środki aż da aris 


pa 
- "JS WNIENEE WJ EZ R FOTO im 7 mee oeme RH ae 
ęb 


OGOOGO0O000C 0000000000000000 E TS „doświ dczęnła do 
ści, jak 


niosłem ; oras 


: 2 że nigdy u mnie myśl nie powstała kan» 
c. k, Sądu krajowego z dnia 18. listopadai_ a A x h i | 
l : lydowania o krzesło buumistrza miasta ienienia No 
5 0 1876 do 1. 42780 xaprzysięłonym zuaweH Tarnowa, i jakkolwiek jest dla mnie wy- OWO otworzony gifki zalófu nienie 
35 lat wieku, żonaty, bex familji, biegły «ji ocenicielem sądowym dla budowli i przed* soko cenionym zaszczytem samo wymie ą dr 
jęsyku polskim, niemiockim i ruskim, Uczeńdjmiotów budownictwa mianowany zostałem. |nienie mojej kandydatury na tę godność, Pa Y 
sskoły rolniczej w Dublanach, 15 lat w| „jg 1—3 Z powałaniem to przecież posady burmistrza w Terno- ka 
sawodsie czynny; praktykował przy wzo- wie, nawet i w razie, gdyby mi chciano 
rowych gospodarstwach w Wielkiem Księ M. Fechter, |takową ofiarować, z powodu czynności c 
stwie Poznańskiem, zarządzał przes 4 lat konces. budowniczy miejski zawodowych, w żaden sposób bym nie Pod firmą : 
majątkiem w Śslązku praskim, | i — przyjął. 3415 1—2 N r 
trował większemi dobrami w kreju, pian | aa gih da diada O Aaaa A a A A Dr. Paarski, G & B 
iowat E00 morgów bursków m sach o. Z . . k . k adwokat 4 
syjskiem; przeto fachowo wykształcony ta $ 
pod wagigãem rolnictwa, przemysłu rolni- miana pomiesz ania. PPh APA A A d we Lwow IE, 


s jako też i administracji, s-czególniei 
praktycy i energiczny, obecnie w obo 
wiąsku; poszukuje odpowiedniej posady w 
w Galicji lnb za kordonem. Najchętnie) 
pracowałby, gdyby część wynagrodzenia 
stanowił procent od dochodu! Obowiązek 


w Rynku pod liczbą 36, 


zaopatrzywszy Się w znaczny zapas mebli wszelkiego € | 
rodzaju, tudzież mebli z giętego drzewa i żelaza, materyj O WOLI u KUE U! 


Re 
SALE BOULAARY DE LA WSE 


Dr. Wszej medycyny 


K. BEREZOWSKI 


Zęby po 2, 3 i 4 zł. 
Szczęki po 30, 40 i 50 zł. 


wstawia bez bolu i z gwarancją, ból 


z 2 E a A T mieszka przy ulicy Grode- zębów usuwa i plombuje takowa po- na mebl, Pp tg aor z lej, zwi o A JR gz ES 4 
prsev grzeczność Wny Toma'z Toczyski deckiej obok Domu karnego. dług najlepszych metod i tanio; po £ złoconyc 1 yen, niszów, kutasów do X g" 


$ kilkuletniej praktyce, jako specjalny 
í Ordynuje od 2 —4. 3379 2—8 pl$ lekarz chorób ust, || 3847 4—5 


*wwwwwowwwwowwć) Dentysta Lówner 


Bezpłatne wyleczenie w Stanisławowie 


itym podobnych przedmiotów do urządzenia pomieszkań 
należących, poleca takowe po cenach najumiarkowańszych. 

Zamówienia na urządzenie całych pomieszkań lub 
też pojedyńczych przedmiotów tak na prowincję jak i 
miejscowe, będą z największą akuratnością wykonywane: 


000007007000I000000000008 


a, 


w Bakowcach, ostatnia poc. Strzeliska 
Nowa. 3411 1—24 


„Mii GRARTL 
PRZESTROGA 


aby Szanowną Publiczność uchronić przed 
rowadzeniem w błąd, cznję się zobo-|za omocą natier tanich środków przyro- 
wiązanym uwiadomić, że główny składjdo lekarskich, bez wód mineralnych i le- 
mego wynalazku ków drastycznych, nadarza się wszystkim 


OC A RUN cierpiącym na zadawoione słabości (chro- 
p A 


CZEKOLADA ÍW PRZEDNIM GATUN 


w Paryżu ulica Rivoli 91 i plica Luwru 8. 


Fabryka MAS5SONA szęzególnie poświęciła | wyrabiania CZEKOLADY r*a- 
dniego i najlepszego gatunku.,Renoma i zbyt ogłomny tej czekolady, dowočsi;4 sil- 
nych zabiegów przy każdym j dzaja pracy w wyrobie tej csekolady. jak równieśwy* 
born kakao i cukru w najprzadniejszych gatunkash, 33 4 8—12 4 


CZEKOLADA MASSONA nagrodzona najwyższymi medalami na wszellich 
wystawach Światowych, poszakiwana jest dla deiikątności smaku, łatwej rospuszosal- 
ności 1 powabaej barwy. E 


Skład we Lwowie w 


w domu dawniej p. Szęgierskiego. 
BRAPRERBERE RAPERA NE RPNE RE RER 


Do sprzedania „Adolf Lukas, 


tor medycyny i chirurgji 


. 

dobra WZŁOCZOWSKIEM pzy er oj 4 0 ść o 
i i karz sapita  PioduejfiBŁIXIR ET 

a właściwie skłonność do apopleksji krwi- pola ornego 1700, łąk 200, lasu 3000 mor- kliniczny asystent i subst. pryma 
atej, fiegmistej, nerwowej, astma, krótki gów, w trzech folwarkach objęte. Każdyļťjusz w powszechny m szpitalu s ELIXIR I PIGU 
oddech, rozdęcie płuc, bezsenność u star: folwark może być osobno sprzedany. —|Ołomuńcu itd. ordynuje w pomie-|] talach paryskich prze 
miesięcznej słabości maciczne, histerja "m", SSA gą 3 prowa ieaie p” A We wszystkich folwarkach budynki PR 20 dh u przy ulicy flacharskiej skuteczniejsze cd was 
Wwy Male, krwotoki, chryplia, ae A op AEV Wal Tac EO EO oO EÓWSY M BORA woło- (Śródmieście, tuż przy placu Domi Pusiazate Eo uf 
oskrzeli, kiszek, kaszel,jw domu obywatelskim. -- Wiadomość|wnia murowane, w tym roku wykończone. nikańskim), nr. 8, I, piętro, od krwistońć, regulują 


Ogrodnik 
niczne) i niektóre zapalne (acout) teraz SIO nl 


nagminnie grasnjące, jako to: Angina |fachow kuj d ieraj i 
: Z E 3 y poszukuje posady, opierając się 
Diphteritis, także zapalenie gardła bło-|nq długoletniej praktyce, na Żądanie 
niaste, dławiec, ślinogorz, ospa, zapalenie świadectwa posyłam. 

błony płucowej, oskrzeli itd., niemniej Bliższa wiadomość w Administracji 
igdawuiuug, jako io. Angielska ołaDOśĆ| Dziennika Polskiego,* 35/3 5—5 


u dzieci, apopleksja, czyli udar mózgowy, 
Miężczyzna 


jerniach pp. Rotiendera i Kostechiago. « 


GEES DU Dr. RABUTkągą 
de i'Institu: 4 e © a j 
ORA RABUTEŁU wypłobowane zostałyjjw ss 


iw Fakultetu Medycznego, którzy zalecają je j 
aratów zalecanych. 

ŻELAZA leczą Bladaczke, Wynędanienie, Nied 
niesięczne, wzmacniają Organizmy wręąetpan 


włoski instrument muzyczny 
w kilku godzinach do nauczenia. 
Jedynie i wyłącznie u pana 


Ed. Witte w Wiedniu 


ców, bladaczka, żółtaczka, brak perjody 


katar płucowy, © e ) p ', f i H $ à 
znajduje się. koklnsz i wszelkie słabości organów od-|poczta główna poste restante Lwów - Bliższa wiadomość Lwów nlica Zie do 10 z rana I od 3 —4 po poł.— E rożea + kC E pN » 3310 1 
Każdy z moich czysto nastrojonych l: AŻ WZA tubezkaw PEE L. S. Z. R. 5404 1 2 ilona 1. 19 I. piştro. +3715 Sry "kij bezpłatnie od 2 — 3 Sprzedar hurtowna w u P. CLIN et Ce, ulica Racine, 14 
P z : a w Pr > I A) . i 
m N E E a LS a aai hemoroidy ślepe, krwiste. fle-|=z= o Dar wik | lad TWE POPU 3380 5—8) - 
"a. fomzc |= a= e 


miste, fistula, ischias czyli ból w iędż- 
wiach. w dolnej części Kolumny pacia jj 
rzowej, impotencja, bezpłodność u dam, | 


ius. Donati 


EERE EE E 
(MAL E FABR? ioi 


Publiczna licytacja. U FT] ooęoccowoco000000 


onania, samogwałt, otyłość nadmierna, | Ą J 7 
przeto wszystkie gdzie indziej mocno za-|reumatyzm, gościec, podagra, rak czyli : ` —i | KG] tę q jjo TO W A RZYSTWO A 
chwałane fabrykaty, są Zr Fo a oa e p idle oskogówii Cały przez wierzycieli A. Muchmayera sądownie zajęty „0% PRSA he 4 i roc 

PE nina. iog j iżowani bfity skłąd T ów zawierając lkie gatunki yana * ter” 
wszelkiego rodzaju, sparaliżowanie języka,| 0 ty sKdą owarow Jący wszelkie g R ny 4 , 
Z a aa. Donati członków, połowy ciałe, syfilityczne sła- i ő e bi li t ł . se w al d t (Bye sk Pi i | 
Do dostania tylko w głównym składzie |POŚCi irjal a m a odka nę» p cien, 1e zy SLO owej 1 SyYpl nej, owa- NAC Je ara OO Oh Ea E l 
o dosta: kościach, wysepki naskórne, liszaje ej p s 5, ye. H et: 4 ia aj mo 
na Asstro-WĘUrY u sapalenie. ów ogipakie, skrofuliczne, ren- rów dzierganych, gorsetów, koszul lp. | rua W Oa) È fea li AD b i . 
Ed. Witte w Wiedniu. matyczne i wiele innych. niemniej wielki wybór j mi COW ? jest a9 4 przyjmuje 
o W u 


a rstrasse Nr. 59, ię 
p ydłużna Karntne ! udziela się ustnej informacji bezpłatnie, 


"=; e 1: E . sziac JA ° . a tą (5 
Zgłaszającym się, osobiście słabymijg © bielizny męzkiej, damskiej i dziecięcej $ Aa cą Sn © zjem 
ha 


Wkładki na książeczki oszczędności $ 


h oryginal- ; j F A 4 A 439 
po następujących a „am isemnej zaś tylko w razie dokładnegojjfij wraz s portalem i ursądseniem sklepowem sprzedaje się według oszacowania p U 
a szkołą. pisemnej FO FP. : | P Go z 3 a 

nyeh wraz z et pim meaa szczegółowego opisania symptomów:sła- ! sądowego, po naby „ada od jednego zir. do każdej wysokości oprocentbwując jé = 
Ńr.I. nr II. or. III. nr. bości za przysłaniem biegłego stenografa w handl A M h Li6opodetadt, | gad y » 3 p i e 
zb. 1. sł. 150. zł. 2. "50. zł, lnb wynagrodzenia dla tegoż za pisani» U A 2 ue mayera, Taborstr=sse 9. I qii : ES po G', Z Z dniowem wypowiedzeniem 21 

nr. VI. nr. VI i przepisywanie dyktowanej mu informacji. ać Protokół orzeczenia podpisany przez dwóch zaprzysiężonych c. k. oce- pr“ po zy, z 14. 4 - 

zł, 450. zł. | 5:50 Odpowiedzi Aż zapytania udziela bez: nicieli, znajdaja się W handlu do przejrzenia. Wszystkie towary są oznaczone 0 o a n ] bd 

: A= x płatnie za przysłaniem marków listowych. bieżącemi liczbami jednobrzmiąco s protokołem. è : po 8 ho Z 3p s = i P j 


Nr. III. i V. do akompaniamentu z for- 
tepianem. Tercety, Kwartoty, Be" 
ksiety zawsze na składzie. 12 wybor: 


lodyj 40 cnt. 
| nozasła za pobraniem pooztowem. 


Wielka partja saprószonezo na wystawie towaru, zresztą bez 
skazy będąca, a składająca się re aHarpetek mekich i dviecjęcych 
pończoch damskich i dziecięcych, Kołnierzy n:ęskich imankietów. 
garnitorów damskich, fartuszków, krawatów jadwabnych, e: opedslżów kita: 
$ ników, kamaszy, rękawiczek sukiennych i jedwabnych, cbustek do nosa białych 
lub kolorowo szlakowany”b, płóciennych lnb batystowych, i jesycze wiele 
innych prsedmiotów — sprzedźje się na sztnkę lub parę w przecięciu 


MMG po 10 ct., 20 ct. A 30 et MK | 

Białe zań i kolorewe reszty płótna, porkalu, drelichu i oxfordu za 

| połowę ceny. p i ; : 

Cały zapas towarów podzielono i otaksowano według jukości na trzy 
partje i według tego każdy poniżej wyszczególniony artykuł jakości I. śre- 
dniego gatunku sprzedaje się w przecięciu po stałej ceni cnt., jakości 
II. dobrego gatunku po 1 złr. 50 cnt, jakości III. najlepszego gatunku po 
8 złr. za sztukę lub tuzin. Każdy tedy wyszczególniony tn artykuł Losztuje 


jakości |. tylko 75 ct., jakości Il. zł. 1:50, jakości Ill. 3 zr. 


Biała koszula męska szirtingowa z piersią gladlą lub fałdowauą ; 
| koszula męska perkalowa z nici farbowanej w najnowszyc!. vzorach ; angiel- 
ska kosznla oksfordowa pod gwarancją # rici farbowane); dócienne kalesony 
męskie do ściągania lab zapławnia; biał lub kolorowy Knftanik trykotowy 


Adam Cieleski, 


3399 6—0]3410 1—1 badacz przyrody 
w Jarosławiu. 


Udziały zaś członków oprocentowują się od dnia * W 


palm Pa Aaa 


Niżej podpisana, była nauczycielks w 


szkole kroju sukień damskich P. Ksawerego rĘE zo" E = 


Głodzińskiego udziela od roku we własnemi | 
pomieszkaniu maukę kroju sukien S Y R 0 P ka 
a ; 
CH YSZELAZA 


damskich, metodą w krajn naszym 
GRIN T et Cie, Aptekarzy w Paryżu, 


AA uzann Z UE jEERR y 
towarzystwa gry 


nauki dwutygodniowy 4 zł., ezterotygodnio 
wy s nauką szycia 8 zł, 

Z dniem 1. stycznia "877 r 
nowy kurs nauki, 


c. k, 


-austriackie losy państwowe Z r. 1839, 


a Z fwarantowanemi 36 wygranemi i w połączeniu z 20 sztukami losów 
l węgierskich , albo z 20 sztnkami losów komunalnych na spłaty miesię- 


powszechnie xa sajlepszą uznaną. Kurs 
iça Vivienne. A 


ht ck m 


Jest to n 
organizm: 
uw błąd 


Przyjwujac oran suknia |40 roboty, 
staraniem mojem będzie, dotład|tm i gu. || 
stownem wykończeniem gachoW26 Robie 


Cang 12 złr. Program i dost seśnieri iela się na każde - - 
= pisemne zdkówiekie W eęgzzsh 3 na zimę ; dzien ane kalesony spone (po ioganowe)ajeae Sh. <lwanaście par fj ky uzyskene dotąd ranfanle ró 

N śe f ła się na żą- białych lub kolorowych skarpate zimowych ; sześć i dwanaście par potrój- ań, 34 8 

danie Er Prz losowania na rok 1877 rozsya 29 „a%. 1% IE nych kolnierzyków najnowszego kroju; trzy do dwanaście par mankietów Pauli Steidl 
i męskich najlepszej jakości: dwanaście chustęk batystowych ze szlakiem ko- s na teji< 5 I 
NYITRAI Ú ['20P. lorowym ; sześć cienkich chustek do nosa PA prawdziwych; sześć ulica Kam'enna nr. 1, IL. piętro. - a= = - R 
ów l  WW=—> angielskich chustek batystowych z eleganckim szlakiem“ ozdobna koszula Teo GE aea — ZE 
w Wieduju, Kārntnerstrasse Nr. 16 (eisernes Hans). damska najlepszej jakości; ozdobne kalesony damskia z najlepszego szir- ŚRI QOOOQOOO0O0OGO 49.9 2209 [s > 
We Lwowie U pana Józefa Frieda ulica Krakowska 1. 16. tingu; eleganeki kaftanik nocny w najlepszym gatunku; spodnica szirtin- : 20 AA WA Lt < 


gowa różnej wielkości; elegancki gorsecik damski najlepszego gatunku 
(pddać rozmiary stanu). 

- TYLE sbi Wyż wsmiankowams artykuły są do nabycia w wszystkich trzech! jakońciach 
|  fiasnownej Publiczności, życzątej sebio a mianowicie jakość I. po 75 et., jakość II, po zł. 1-60, jakość TL po sł. 5. 


nebyć tanie, trwałe i doskonale wypróbowane 
76 tanie, Po różnych cenach szacunkowych : 


La 
Ciepłe spodnie barchanowe, kaftaniki barchanowe, spodnice barchanowe zł, 1°25 
Angielskie flauelowe spodnice we wszystkich kolorach po sł, 2:75. Wyśmienite 
szlafroki f«nelowe po : i Ą zł. 10, 12 i 1% 


SL. WAJDOWICZ 


- w Poleca swój obficie zaopatrzony 
SKŁAD PAPI R U 


Przyborów do pisania, rysowania! i malowania, 


A Garnitury stołowe adamaszkowe. lub kolor. garnit kawowe na 6 osób 2. 3 
wszelkiego Systemu i konstrukcji 4, szerokie płótno m przędzy ręcznej lub kolorowa bielizna sypialna z płótna 


mam zks%eryt polecić (30 okci) po . . > zł. 6 oraz l 
5j, szerok*e cieńkie płótn b kie 23 mot lub 6 kich - : r "Pr 
wielki mój sklad a soradh re i „jid | ry, JE Epaper c pere, galanteryj, perfum, mydeł i innych pe inideł, 
p Dr Audi” "żę: 50 i Pzidkawt EA at O M RL W EE Przybory do robienia kwiatów w wielkim who. 63% 1 0 
W tę przyjrauję także r tez pod : lecenia z prowincji za poborem pocztowym nuskateczniają się natych- Zakład d Po a r r 7 d a 3 
wyłsyenia ceny. , 8848 wc. | miast we wszystkich kierunkach. 3375 4. 10 0 odbijania „Kart wizytowych a la minute A fe atowinych A jako też 
Cenniki pretwelam optatnie | Adres: An die Geschäftsleitung der A. Muchmayer'schen Menogramów najnowszych i rajmodniejszychjw różnych kolorach. 


Po Zamówienia na prowincję uskuteczniają się 


mochanik. 


Józef Warchałlowski. |] === Liquidation, Wien, Leopoldstadt, Taborstrasse 9. 
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| Z w „Dziennika Porskiedo" 


